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■ Prenumerata:
Roeznin rs. 9. półrocznie rs. 4 

s- 50, kwartalnie rs. 2 k. 25, mie- 
t:ęezni8 kop. 75.

Za dwukrotne odnoszenie do 
domu dopłaca się miesięcznie 
«op. 5.

Na prowincji i w Cesar­
stwie: koszta przesyłki poczto- 
WoJ podane są w nagłówku nu­
meru porannego.

Za graoicą (z przesyłkę je« 
dnornzową) miesięcznie rs. 1 k. 50.

Oddzielna przedpłata na jedno 
tylko wydanie Kuriera n ni w War­
szawie ani na prowincji przyjmo­
waną. być nie może.

Numer pojedynczy kop. 5.

Wychodzi i rozsyła się dwa razy dziennie na Warszawę i na prowincję. W niedziele i święta
uroczyste wychodzi tylko rano, w poniedziałki i dnie poświąteczne tylko wieczorem. 

roFśześćdziesiąty czwarty. ... . ......... .
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Ku'jera Warszawskiego codziennie od godz. 8-ej rano do 8-ej 

wieczorom, w niedziele i świ t i o I gooz. 10-tej rano do 1-ej w południe.

Ogłoszenia
Reklamy: za jeden wiem 

pierwszy raz 25 kop., każdy ua- 
stenny rnz 20 kop.

Nekrologja: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za je­
den wiersz petitowy pierwszy raz 
10 k., każdy następny raz 8. k.

Małe ogłoszenia: zi jeden wy­
raz pierwszy raz 2 kop., każdy 
następny raz 1’/, kop.

Przewodnik adresowy: za 
1 wiersz rocznie rs. 30. Ogłosze­
nia do „Przewodnika" przyjmuje 
wyłącznie Biuro Ogłoszeń Rnjcli- 
mana i Frendlera, ulica Senator­
ska nr 18.

— W dniu jutrzejszym cdbędą się nabożeństwa 
tygodniowe ku czci Najświętszego Sakramentu i 
i wystawieniem takowego, mianowicie:

w kościele archikatedralnym św. Jana o godzinie 
9-ej zrana solenna wotywa z asystą i procesją;

w kościele zaś św. Kazimierza (panien sakramen- 
tek) o godzinie 9 i pół zrana uroczysta wotywa, a o 
3 i pól z południa takież nieszpory.

Przegląd polityczny.
Nierychlo zatrą się głębokie ślady goryczy i zwąt­

pienia, jakie pozostawiły po sobie dwudniowe roz­
prawy sejmu pruskiego nad wnioskiem dep. Reichen- 
spergera, skończone, jak wiadomo, odrzuceniem nie- 
tylko samegoż wniosku, ale i łagodnej rezolucji kon­
serwatystów, orzekającej, że poprawa stosunków 
kościoła katolickiego w Prusiech nastąpić może sku­
teczniej w drodze ustaw specjalnych, aniżeli za pomo­
cą przywrócenia trzech artykułów konstytucji, iło­
wa minis ra Gosslera, wygłoszona w d. 18 b. m., by­
ła praw a opryskliwem wyparciem się gotowości 
fiaństwa do usłuchania głosu opinji, panującej w par- 
ementa nych kolach katolickich. „Rząd nie da się 

popychać”, zawołał p. minister, jakby cale życie hi­
storji nie było wzajemnem popychaniem się intere­
sów i prądów. P. Gossler zaręczył też przy tej spo­
sobności, że o zawarciu konkordatu z Rzymem nie 
ma mowy, zarówno jak o przywróceniu na urzędy 
kardynała Ledóchowskiego i arcybiskupa Mclcher- 
sa. Ledóchowski i Melchers — rzekł p. minister 
w swej niezbyt wytwornej swadzie—-śród algethane 
Dinge i nie znalazłby się minister w Prusiech, któ­
ry propozycję wskrzeszenia ich odważyłby się przed­
stawić do sankcji monarszej.

Wobec tak szorstkiego starcia się kontrastów 
odroczyły się na później widoki rychłego rozwiąza-

Kwestja małżeńska.
W poruszonej na tem miejscu kwestji ostrzymu* 

Jemy znów następujące pismo:
Kurjer Warszawski pomieścił w „kwestji małżeń­

skiej” dwa artykuły.
.Autor pierwszego wyliczył trudności, w jakich 

zna’duje się młody człowiek pragnący ożenić się. 
Przeszkody owe podmiotowej natury są rezultatem 
ostrożnego rozważania zlej i dobrej strony dozgon­
nego wspólnego pożycia. Autorka drugiego z kolei 
artykułu całą winę złego przypisać raczyła nam 
przeciętnym kandydatom do słodkich związków hy­
menu. Argumentacja jej, ze świetną niewieścią 
swadą prowadzona, jest tak stanowczą, iż w konklu­
zji z góry powiedziano, abyśmy się nie łudzili mo­
żnością przekonania autorki. Podpisany nie łudzi 
się i broń go Boże, aby ośmielił się narzucać swoje 
przekonania, chce tylko pogawędzić, za łaskawym 
.zezwoleniem prześwietnej redakcji, a może choć je­
dna z czytelniczek przyzna mu słuszność.

Przcdcwszystkicm postawimy rzecz na właści­
wym gruncie: 1) Czy kwestja poruszona istnieje 
i w jaki n rozmiarze? 2) Ażali można całą winę 
złego i o ile poczytać naszej młodzieży?

Co do pierwszego, to rzeczywiście trudności sta­
wiają sobie sami młodzi Indzie i panny należące do 
t. z. inteligencji. W sferze tej kandydat do stanu 
małżeńskiego, jeśli nie szuka żony z posagiem, to 
pragnąłby znaleźć umiejącą choćby przysporzyć, ma­
łe środki utrzymania bytu. Panna zaś albo jej 
rodzice starają się o człowieka ze stanowiskiem 
i dochodami. Nie ma podobnych kwestyj w klasie 
wieśniaczej i rzemieślniczej, gdzie oboje małżonko­
wie z góry wiedzą, że wspólna praca i troska czeka 
ich w życiu, a łączą się, aby wzajemną nieść sobie 
pomoc. Tu oboje umieją, chcą i muszą pracować. 
Jeśli zaś jedno z nich ma odrobinę majątku, to pra­
ca tylko będzie na szerszem polu. Nie ma jej w 
wyższych sferach społecznych, gdzie związki mał- 

nia kwestji katolickiej w Prusiech, a zarazem — w 
pogrzebowy dzwon można uderzyć dla reform po­
datkowych księcia Bismarka. P. Windthorst, w któ­
rego rękach spoczął los tych projektów, nie zechce 
bezwątpienia pośpieszyć, kanclerzowi z przysługą, 
skoro rzeczy tak się już ułożyły oddawna, że stano­
wisko rządu i centrum katolickiego w sejmie pru­
skim określa się praktyczną zasadą do uf des. Pan 
Windthorst ograniczył się tym razem na stwierdze­
niu, że minister wyznań zajął w swe j mowie piątko­
wej „teoretyczne stanowisko" p. Falka i że dopóki 
zeń nie zstąpi, monarchja i wielka idea państwa 
narodowego, oparta na zjednoczeniu serc i umy­
słów — będą w Niemczech zakwestjonowane. Być 
może, iż świeżo nawiązane stosunki serdeczne z Ro­
sją, ubezpieczające Niemcy przed rychłym wybu­
chem ostrzejszego zatargu, wpłynęły na zajęcie 
przez rząd pruski stanowiska non possumus. Jest to 
wszakże tylko jedna faza więcej — prawda zwycię­
ży, bo to leży w żelaznej logice historii...

W ciągu dni — nieomal godzin kilku — dokonał 
się decydujący zwrot w polityce egipskiej rządu an­
gielskiego. jeszcze w dniu ló-tym b. m. w New­
castle zapewniał minister handlu Chamberlain, iż rząd 
nie cofnie żadnego z przyrzeczeń, danych mocar­
stwom w chwili wkroczenia wojsk angielskich do 
Egiptu, a już zarejestrować przyszło nam fakt, o- 
twierający nowe horyzonty dla przyszłej polityki 
brytyjskiej w Afryce. Przyrzeczenia owe mówiły, 
jak wiadomo, że skoro powiedzie się anglikom stłu­
mienie żywiołów anarchji nad Nilem i zaprowadze­
nie pewnego ładu w administracji egipskiej, wojska 
królowej opuszczą niezwłocznie kraj Faraonów i 
pozostawią go własnym losom. Wybuch przesilenia 
sudańskiego w pierwszej chwili nie zachwiał man- 
chosterską polityką laisser faire Gladstone’a; ale o- 
błęd trwał krótko...

Przed dwoma tygodniami sir Evelyn Baring pa-
---------- .   .--------- --------- -- --- ------ *—.   . . •-   ' —------  

sów majątkowo familijnych. Posag, ozdobiony ko­
roną o pięciu lub dziewięciu pałkach, łączy się z go­
łą mitrą książęcą, lub naodwrót i wzajemnie uzu­
pełniają się majątkiem i stosunkami koligacji.

Są więc trudności, o których wspomniał „przecię­
tny”, tylko w sferach średniej klasy, tj. tam, gdzie 
miody człowiek nic rękoma, ale mniej więcej głową 
zarabia, tj. tam. gdzie mąż potrzebuje mieć w żonie 
nie lube cacko, ale rzeczywistą towarzyszkę, pomo­
cnicę w pracy życia, choćby skrzętności^ i gospo­
darnością, zdolną wytrwać w zdarzyć się mogącej 
biedzie. Panna zaś dnfna albo w malutki posag 
(od którego procent zaledwie wystarczyć może na 
wymagane przez nią fatałaszki), albo w wymęczone 
dziwaczną edukacją towarzyskie talcnta, choć wia­
domości, jakie posiada, są zwykle bez praktycznej 
wartości,—żąda jednak, aby wzamian za ów posag 
lub „edukację” mąż miał odrazu takie społeczne 
stanowisko, iżby dochody wystarczyły nietylko na 
wspólne pożycie, lecz i względne zbytki.

Winę anormalnej sytuacji autorka, podpisująca 
sie „Matką i żoną” spycha na mężczyzn, jako „rzą­
dzących światem”, „uprzywilejowanych”, a więc za 
wszystko „odpowiedzialnych”. Nawet, niby to mi- 
mowoli, odwołuje się do wspomnień historycznych...

Pozwolę sobie tu zrobić maleńką uwagę, źc lepiej 
nic wywoływać wilka z lasu, lepiej w "tej materii 
pozostawić w spokoju kroniki tak dawnej, jak i bli­
skiej przeszłości,..

Kobiety nasze mają zaiste zasługi dziejowe i wie­
le pięknych kart historji zapisały swoją chlubną 
działalnością. Trzeba się wstrzymać jednak od 
przesady, zwłaszcza w tym kierunku, który poru­
szyć raczyła autorka. Dowiódł bowiem, aż nadto 
dobrze, jeden z nowszych myślicieli, że kobiety czę­
sto i bardzo często fatalny wpływ wywierały na 
bieg wypadków dziejowych u nas. Fatalny ów 
wpływ, przy znanej uległości polaków dla swoich 
„aniołów ziemskich”, datuje się od połowy XVI Ii-go 
wieku. Lepiej więc nie szukać winowajców w prze­
szłości. Trudno wiedzieć, na czyją stronę przewa­
żyłyby szale sprawiedliwości dziejowej. Ci zaś, 
którzy zawinili, już dawno odpokutowali, a nawet 
dziś jeszcze cierpią za nich dzieci i wnukowie... 

kazał rządowi egipskiemu opuszczenie Sudanu i 
sprowadził tym „nakazem” ustąpienie gabinetu Sze­
ryfa baszy. Dzisiaj nikt już na Downing Street i.ie 
mówi o porzuceniu Sudanu i Chartumu. I owszem — 
sam rząd angielski wysyła na miejsce katasrofy 
Gordona baszę i udziela mu z własnej inicjatywy, 
na własną odpowiedzialność, nieograniczone pełno­
mocnictwo do podjęcia wszelkich kroków, jakie 
uzna za potrzebne, celem utrzymania w rękach egip- 
sko-angielskich Sudanu. Nie można przypuszczać, 
ażeby Anglja i tym razem poprzestała tylko na 
„stłumieniu anarchji”; powtórnie już zapewne nie 
poniesie rachujący się wybornie Albjon kosztów 
wyprawy dlatego tylko, aby w końcu „wywiązać 
sie z przyrzeczeń danych Europie”. Jeżeli Gordono­
wi baszy powiedzie się pokonać wpływ mabdiego 
dyplomacją albo orężem, Sudan stanie się prowin­
cją angielską—a wtedy cóż będzie z Egiptem? <

Czyliż można przypuszczać, aby Anglja, panują­
ca w Sudanie, wyrzekła się współcześnie Egiptu? 
Jest to przekleństwo fałszywego kroku, że przynosi 
fałszywe rezultaty — powiedzieć można lekko 
przekształconym frazesem poety niemieckiego. Po­
wiedziawszy B w Sudanie, potrzeba wrócić do Kai­
ru i powiedzieć — choć trochę późno — nienawis­
tne A, choćby dla porządku alfabetycznego! Wątpi­
my też, aby wtorkowa mowa p. Chamberlaina, prze­
czytana po kilku miesiącach, nie wydala się wysko­
kiem doktrynerskiego optymizmu.

Wobec zbliżającej się akcji Gordona baszy w Su­
danie ząjmującami będą szczegóły telegrafowane do 
dzienników londyńskich o przygotowaniach wojen­
nych, poczynionych przez Backera baszę, który miał 
odegrać w sprawie sudańskiej rolę bohaterską, a 
wobec pojawienia się „pierwszego tenora“ w oso­
bie Gordona będzie musiał zadowolić się stano­
wiskiem pożytecznego komparsa.

Według depeszy Daily Telegraph, Backer basza

Pozostawmy więc w spokoju prochy winowajców, 
bez względu na to, czy spoczywają pod smutną sza­
tą wygnańca lub wykolejonego- nędzarza, czy pod 
robronem i koronką wesołej damy lub włosiennicą 
pokutnicy. Jeżeli znajdzie się żyjący rozbitek, to 
zasługuje on bardziej na współczucie, niżeli wy­
mówki. Wszakże nie piszemy historji, lepiej więc 
zwrócić się do obecnych czasów.

Obawiam sie z kolei, czy szanowna autorka nic 
popada w lekką sprzeczność, zwalając całą winę 
złej sytuacji na mężczyzn, dlatego, że kobiety z ni- 
turyjako istoty bierne, tylko siłą oporu walczą prze­
ciw zgubnym materialnym i egoistycznym ideom 
wieku. Z drugiej jednak strony przyznaje, że „ini­
cjatywę” (tak?) wyjścia z odrętwiałości i „zgnili­
zny” (jakiej i kiedy?) dały nasze damy, a nawet 
wpłynąć miały na rozpowszechnienie czytelnictwa 
u nas. Zatem bierne całkowicie nic były. Jeśli 
działały na owych polach, czemuż nie zdziala'y 
wi^cej? . ‘

Zresztą bierność, o której tak często rozprawia­
my, jest więcej pozorną jak rzeczywistą. W krajach 
cywilizowanych kobiety biorą udział, choć nieró­
wny, w życiu społecznem, choć niebezpośredni, ale 
zawsze stanowcze’, tak stanowczy, że aż historycy 
muszą zaznaczać dodatni lub ujemny wpływ tego 
udziału. Chyba na dalekim wschodzie kooieta jest 
w zupełności bierną istotą, aleć i tam nawet, ponie­
waż jako matka dajo pierwiastkowe wychowanie 
synom i córkom, toż i tam w części wina za zło o- 
gólne może na niej ciążyć. Działalność więc społe­
czna kobiet w małym lub większym stopniu ma 
miejsce wszędzie, tylko zwykle "jest pośredniej, 
często zakulisowej natury.

Jeżeli t. z. kwestja kobieca ma wielu zwolenni­
ków wśród mężczyzn, to jedna z przyczyn leży w 
tem, iż pragniemy, aby nasze panie należycie rozu­
miały ogólne celo, aby działalność ich, gdy będą po 
temu zdolności, była jawną, nie zaś pośrednią i za­
kulisową, aby wspólnemi siłami z zupełną świado­
mością pracować z nami mogły nad dobrem po- 
wszechnem, aby sił swych nie marnowały na fata­
łaszki, aby fantazja, kaprys lub moda przestały rzą- 
diić ich myślą i czynem, »by raz wreszcie porzuci-



który Ma 5-go K m. powrócił i Masśawy Jo'Buftl- 
mu, postanowił obrać Massawę za podstawę opera­
cyjną przeciw mabdiemu. Kilku szeików arab­
skich, władających 11,000 beduinów, ukorzyło się 
przed władzą i otrzymało polecenie dania w pięciu 
dniach odsieczy załogom Sinkatu i Tokarń. Czter­
naście plemion wyruszyło już w tym celu. Daily 
News wykreślają dokładniej hnję operacyjną Ba- 
ckpra baszy. Wychodząc z Massawy, ciągnie się o- 
na przez Kaesalę, Aburas nad Nilem i Berber, do­
cierając do Chartumu, o którego oswobodzenie cho­
dzi. Backer rozporządza w tym celu siłą 8,000 lu­
dzi, którą na początek uważa za wystarczającą. 
Spodziewa on się szczególnie wytrwałego oporu ze 
strony potężnego szeika Osmana Digny, który do­
wodzi 30,000 beduinów. Operacje rozpocząć się mia­
ły dnia 20-go b. m.

Br. Z.

stan.
Na horyzoncie miast wielkich, wpośród stą-łych 

gwiazd zamożności i dostatku, które przez cały sze­
reg pokoleń jednakowym blaskiem świecą, pojawia­
ją się dosyć często efemeryczne gwiazdy dobrobytu, 
które migoczą przez czas jakiś takiem światłem, że 
ich od gwiazd prawdziwych odróżnić nie można, a 
potem szybko blednieją i gasną, niekiedy zaś uka­
zują się także zdumiewające jasnością i szeroko roz­
taczające powłóczysty warkocz komety, które ol­
śniwszy wszystkich zbytkiem i przepychem, na kró­
tką stosunkowo chwilę, znikają nagle, aby nie po­
kazać się więcej.

Jeżeli do tego porównania dodamy, że znikaniu 
tych gwiazd efemerycznych i komet z widowni szy­
ku i wystawnego życia towarzyszą zazwyczaj kata­
strofy rodzinne lub głośne, po za obręb rodziny wy­
chodzące skandałe, to już dalsze komentarze będą 
zbyteczne,—każdy odgadpie, iżchcemymówić o tytn 
objawie chorobliwym, który w patologji społecznej 
nosi nazwę „życia nad stan”.

Ludzi dotkniętych żądzą błyszczenia dostatkiem, 
którego nie posiadają rzeczywiście, możnaby po­
dzielić na dwie kategorie. Jedni poświęcają łub 

otowi poświęcić wszystko, nie licząc się nawet 
* honorem i sumieniem, ażeby tylko posiąść ów wy­
marzony ideał, ażeby jakimkolwiek sposobem zgro­

madzić w ręku jakiś wielki kapitał, stać się panami 
krociowej albo miljonowej fortuny i przy Jej po­
mocy pędzić łatwe i błyskotliwe życie,—inni czynią 
wszelkie moźebne wysilenia, ażeby naprzód zeskon- 

towaJ przyszłość i zaraz zająć stanowisko towa­
rzyskie, na którem posiadane środki niedługo po­
zwalają im się utrzymać. Pierwszych trawi gorącz­
ka złota, drugich żądza błyszczenia i życie nad stan 
wyniszcza...

Obie te choroby zabierają zpośród społeczeństwa 
wiele ofiar, ale druga, mimo napozór mniej jaskra­
wych objawów, jest złem spolecznem daleko szko- 
dliwszem, bo daleko powszechniej, prawie epidemi­
cznie się objawia.

Tak jest, prawie epidemicznie. My prawie wszy­
scy poniekąd nad stan żyjemy. Jesteśmy nawet 
z tego dumni. Powiadamy, że to właśnie różnica 
naszego charakteru narodowego od wyrachowanych 
i oszczędnych niemców, iż liczyć się z groszem i o- 
szczędzać go nie umiemy. Kto u nas ma np. 2,000 
rs. rocznego zapewnionego dochodu, ten tak układa 
swój budżet domowy, że jego wydatki stałe i pewne 
zupełnie ten dochód wyczerpują. Rzecz naturalna, 
że jeśli przyjdą okoliczności wyjątkowe, jakiś nad­
zwyczajny a nieprzewidziany wydatek albo jakiś 
nieprzewidziany niedobór w dochodach, to już na 
to nie ma pokrycia, i tworzy się deficyt, który w na­
stępstwie rośnie, bo na ograniczenie się w owych 
wydatkach zwyczajnych, zastosowanych do zwy­
czajnych dochodów, mało kto zdobyć się potrafi.

Takie więc nawet życie niby z rachunkiem jest 
już u nas życiem nad stan, bo na przypadkowe po­
trzeby nie przeznacza odpowiedniej części dochodu.

Dodajmy do tego zwykłe nasze wady: chęć popi­
sywania się zamożnością, fałszywy wstyd, żeby nas 
o brak środków i o konieczność ograniczania się nie 
posądzono, pragnienie dorównania innym, którzy 
zajmują stanowisko towarzyskie równe naszemu, 
lecz materialnie dostatniejsze, a nawet żądzę ich za­
ćmienia, a będziemy mieli szereg przyczyn, które ty­
le jednostek i tyle rodzin popychają do ruiny.

Mało kto n nas liczy się z kieszenią, gdy decydu­
je kwestię czy może sobie* tego Inb owego pozwolić. 
Rozstrzygają o tern zazwyczaj względy wcale innej 
natury. Pan X. wysłał żonę i córkę do wód zagra­
nicznych, jakżeby pan Y. mógł odmówić tego szczę­
ścia towarzyszce swego życia i dorastającej żeńskiej 
latorośli swojego rodu? Pani N. wydała w karna­
wale dwa świetne wieczory, z których na każdym 
było 150 osób, jakżeby pani Q. mogła poprzestać na 
jednej tylko zabawie i sprosić osób tylko 120? Pań­
stwo *** trzymają powóz, mają lokaja w liberji, zaj­
mują apartament na pierwszem piętrze, czyż podo­
bna, żeby państwo ** mogli poprzestać na najętej 
karecie lub dorożce, trzymać tylko młodszą i poko- 

I jówkę, a do mieszkania swego przechodzić cztery 

kondygnacje schodów?... Tegoby Jeaiesń braW* 
wało! 4

Wysadzamy się zatem jedni nad drugich, a że 
tem pięciu się ogólnem w górę co chwila ktoś spa* 
da i głowę sobie o bruk rozbija, o to mało się trosz­
czymy; któżby tam patrzył na dół na to co up»- 
dło, gdy każdy ma wzrok zwrócony w górę, ku 
szczytowi społecznej piramidy, na którą pragnie si? 
wydostać.

Zkąd brać na to wszystko, na wyjazdy do wód, 
na bale, stroje, powozy, wystawne apartamenta, ma* 
gnacką służbę i t. d. Kwestja ta staje przed nieje­
dnym, ale zapatrujemy się na nią zwykle bardzo 
różowo. Lada nadzieja jakiegoś dochodu figuruje 
już w naszych budżetach jako najpewniejsza pozy­
cja aktywów. Liczy się na spadki po dalekich kre­
wnych, cieszących się najlepszem zdrowiem, na świe­
tny rezultat rozpoczętych zaledwie interesów, na 
odległe widoki poprawy losu, na wyjątkowy wzrost 
cen pszenicy, nawet na wygraną na ioterji. Tymcza­
sem owi krewni, którzy mieli nam pozostawić swoje 
mienie, żenią się i doczekają potomstwa, interesa, 
z których zyski jnż policzyliśmy, musimy porzucić 
ze stratą dla braku środków do ich prowadzenia, 
perspektywa poprawy losu zawodzi, pszenica wzra­
sta w cenie, ale z powodu nieurodzaju nie mamy jej 
na sprzedanie, a na loterję nawet biletu dokupić się 
nie możemy.

I następuje twarda konieczność ratowania się po­
życzkami. Trzech od dwóch odjąć nie mogę, ale po­
życzam dziesięć i dziewięć mi pozostaje. Ż tych po­
zostałych dziewięciu muszę żyć tak wystawnie jak 
żyłem, żeby nie narazić swego kredytu. Ciągnie się 
to czas jakiś, pożyczkami nowemi płacą się dawne, 
aż wreszcie przychodzi do katastrofy, w której gra­
ją zwykłą rolę edykta licytacyjne i komisarze są­
dowi.

Niekiedy nie ma po co i na to czekać. Moglibyś­
my przytoczyć świeże bardzo tego przykłady. Żyło 
się nad stan, chciało się błyszczeć, posiadany zakład 
przemysłowy przynosił bardzo ładny dochód, ale to 
nie wystarczało na wystawę domu obliczoną na sto­
pę miljonową. Mając kilkanaście tysięcy lubli rocz­
nie, chciało się wydawać kilkadziesiąt i wydawało 

j się przez lat parę, aż przyszedł quart d'heure de Ra­
belais. Dalej jnż iść nie było można i trzeba było po- 

I rzucić żonę i dzieci, a samemu zniknąć z horyzontu, 
zawodząc zaufanie pozyskane całem życiem poprze- 
dniem i zajmowanem stanowiskiem.

Przykłady takie nie są może codzienne, ale dość 
częste, jeżeli do ich liczby policzymy i mniej jaskra­
we....

ly rolę wiecznego nieodpowiedzialnego dziecka 
(zwłaszcza wtedy, gdy żle robią), aby nakoniec w 
biernym choćby oporze wiedziały, czem jest prawdzi­
wa zachowawczość. Za frazes tylko poczytać można 
owo bon mot, że każdy naród ma takich żydów na 
jakich zasługuje, a kobiety są takiemi, jakiemi męż­
czyźni je wytworzyli, bod chyba prawdą jest, że ko­
biety są połową narodu, a żydzi znaczną jego czę­
ścią. Frazes taki to nie argumentacja, ale kółko 
błędne.

Dajmy więc pokój wspomnieniom historycznym, 
pozornym przywilejom, owej odpowiedzialności i in­
nym zarzutom, jakie autorka czyni we wstępie swe­
go artykułu.

Ot, lepiej może piszącemu uda się zwrócić uwagę 
szanownej przeciwniczki na szczegół pominięty tak 
przez nią, jak i przez pana „przeciętnego” w kwestji 
małżeńskiej.

Jako punkt wychodny, posłużą mi słowa autorki, 
która usprawiedliwia nawet pannę posażną, stawia­
jącą na drugim planie pociąg serca i starającą się 
najkorzystniej wyzyskać posażną sytuuję.

Czy wina ma ciążyć na tyęh, których autorka 
zwie pogardliwie nadskakującymi „gachami”.

Pozwalam sobie być innego zdania. Uczciwie i 
dobrze wychowane dziewczę zdoła odróżnić my­
śliwców posagowych, a w każdym razie zpośród 
nich nie wybierze człowieka, któryby był tylko 
najdogodniejszym mężem, parawanem rozrywek i 
fantazyj, dozgonnym sługą, niewolnikiem kupionym 
za procent od posagu. Jeżeli często dzieje się ina­
czej, to złe leży w błędnem wychowaniu obojga mło­
dzieży i w kierunku, jaki wzajemnym, naturalnym 
skłonnościom nadają rodzice.

Ci ostatni pragną (nie dziwię się, zaznaczam tyl­
ko fakt) odrazu uszczęśliwić swoje dzieci, szukają 
więc dla syna posażnej panny, a dla córki męża ze 
stanowiskiem, a przynajmniej pozycją towarzyską. 
Młody więc człowiek wtedy, gdy krew żywo kipi, 
gdy w piersiach zapału i uczucia pełno, gdy siły u- > 
myślowe i fizyczne w najwyższym są rozwoju, nie i 
znajdzie żony nawet bez posagu, boć i taka póki j 
młoda, nastrojona przez opiekunów, marzy o mężu 
ze „stanowiskiem”. Studzone uczucia powoli gasną. 
Młody człowiek czoka na ewą pozycję, przyzwycza­
ja się do myśli, że związek małżeński, to nie wspól­

na praca i udział w złej i dobrej doli życia, ale wy­
godny port po burzljwie spędzonej młodości. Tym­
czasem lata płyną, krew jednak ma swoje prawa, 
szuka się więc ladajakich rozrywek, wpośród któ­
rych ginie zapał, wiara, stygną uczucia, traci się 
zdrowie. Czy wiec dziwić się należy, że blisko 40-ki 
kawaler szuka w swej żonie nie towarzyszki, ale 
różnych cennych rzeczy, o których tak szeroko roz­
prawiają „przeciętny” i autorka odpowiedzi.

Sprzeczać się Irudno, czy słusznie matki obawia­
ją się dla swych „pieszczoszek” biedy i kłopotów, 
od których wszakże ani posag ani dochody męża, 
przy braku innych warunków, nie zabezpieczają. 
Zapewne, źe całusy młodziutkich małżonków nie za­
stąpią ciepłej strawy i nie wytworzą powszedniego 
chleba, ale sądzę, że młodość ma w sobie tyle sił 
żywotnych, iż pracą byt ustalić mogłaby. Piszący 
to słowa, jako starzejący się kawaler lat trzydziestu 
kilku, daleki jest od złudzeń, a jednak mniema, źe 
sama energja dwojga młodych ludzi łatwo pokona 
wszelkie trudności wspólnego pożycia, choćby w bie­
dzie. Weźmy wreszcie w rachubę i ten fakt, że obo­
je młodzi, wcześnie zaprzeżeni w jarzmo obowiązku, 
wszystkie swoje siły wytęża, aby wzajemną pracą 
opędzić potrzeby i byt ustalić. Miłość prawdziwa 
będzie bodźcem. Ze tak jest, przekonywa liczna 
klasa średnich przemysłowców, ludzi, który otwar­
cie powiadają, iż tylko wczesnemu ożenieniu się za­
wdzięczają spokojne, uczciwe życie.

— Oboje — mówią — nie mieliśmy nic, aleśmy 
pracowali i dorobili się. Gdyby nie żeniaczka, ja 
zmarnowałbym się w towarzystwie ladaców w pier­
wszej lepszej knajpie, a tak dziś mamy kawałek 
chleba dla nas i dzieci naszych, a i obcy znajdzie 
chętną pomoc.

Przypuśćmy, że owi młodzi szaleńcy, bez posagu i 
stanowiska, celu życia nie osiągną i w trudzie zła­
mani ciężki żywot wlec będą, to i wtedy wspomnie­
nie owych szczęśliwych chwil pierwszych dni po­
ślubnych, pierwszych złudzeń, będzie świetlanym 
promykiem smutnej doli. A co warte życip, które 
ani nadziei ani wspomnień nie ma? A jednak taki 
bezbarwny los czeka wszystkich karierowiczów, że­
niących się dopiero po burzliwie spędzonej młodo­
ści i panyn polujące na mężów z „pozycją”.

Zaiste, najświetaiejsM tryumfy młodzieńcze po aa

granicami uczciwego towarzystwa, ani skwaszona 
młodość panny próbującej dla wprawy siły wdzię­
ków w oczekiwaniu na męża z tytułem, niewarte są 
jednego serdecznego całusa dwojga młodziutkich 
małżonków’, jednego uśmiechu dziecięcia...

Szukając więc przyczyn złego, łatwo je będzie od­
naleźć w wychowaniu i w przesadnych wymaga­
niach samych rodziców. Wszakże owi kandydaci i 
owe kandydatki niedalej jak wczoraj, jak przed kil­
koma laty byli, a nawet często są jeszcze pod opie­
ką (troskliwą) matek, są ich synami i córkami. Z ro­
dzinnej strzechy, niestety, wynieśli oni i one to złe, 
na które Rodzimy się wszycy, a jeśli nie wynieśli, to 
rodzina nie wyrobiła w nich dostatecznego hartu, 
aby mogli oprzeć się zgubnym prądom.

Czy winić matki? Nie. Większość wychowała 
swoje dzieci, tak jak sama była chowana. Wiado­
mo przecie, że w życiu uczymy się wszystkiego, ale 
tylko pedagogika e’est du yrec dla nas. Rutyna, zwy­
czaj, moda, pierwsza lepsza posłyszana rada są je- 
dynemi drogowskazami dla naszych pań w hodowli 
dzieci, które właściwie los chowa, a przypadkowe 
wpływy otoczenia tworzą charakter, wyrabiają tem­
perament. Jeśli nawet istnieje jaki plan t. z. „edu­
kacji domowejto jest w nim wszystko co potrzeba, 
z wyjątkiem zasad kształcenia charakteru. A jednak 
dziecię, to surowy, więcej lub mniej podatny mate- 
rjał, z którego prawie wszystko zrobić można.

Tak, prawdą jest co mówi autorka: „trochę ognia, 
trochę miłości, trochę zapału, trochę młodości, a bę­
dzie nam z tem lepiej”. Ale sami nie gaśmy tych 
pierwiastków w zaraniu dzieciństwa, nie duśmy 
ognia, który i tak z latami zgasnąć musi. Prawdzi­
we zaś życie istnieje tylko w młodości i zachowa­
niu jej ideałów. Zachować jaknajdluźej młodość 
było marzeniem dawnych greków, zachować je mo­
gą w synu i córce tylko naturalni ich przewodnicy: 
ojcowie i matki. Bieda jest tylko, źe wielu z nich 
sami nigdy nie byli młodymi. Jakże więc przekazać 

: mogą nowym pokoleniom zalety, których nie posia- 
I dali. „Przeciętni" i „przeciętne^ oskarżać się nie 

mają o co.. Rodzice zaś ich o tyle, o ile wiedzieli 
co robią chowając swe dzieci.

„Ktoby wszystko poznał, wszystkoby przeba- 
j czył”,..
I Jeden > prmmttaytA,



jest

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
== Ministerjum oświaty, jak donosi Russie, kur., 

otrzymało petycję ziemstw południowych o zmniej­
szenie opłaty, pobieranej od uczniów w gimnazjach 
i w ogóle w średnich zakładach naukowych.

= St.-Pet. tried, donoszą, iż liczba ochronęk dla 
dzieci ma być znacznie zwiększoną; w właściwych 
sferach opracowuje się odpowiedni w tym celu pro­
jekt.

= W wyższych sferach administracyjnych agi­
tuje się, jak donoszą dzienniki petersburskie, pro­
jekt urządzenia bezpłatnych czytelni ludowych w 
rozmaitych miejscowościach państwa. W motywach 
projekt przytacza, iż kończący szkoły elementarne 
zwykle zapominają wszystko, czego się w tych 
szkołach uczyli, dlatego przedewszystkiem, iż brak 
jest urządzeń w rodzaju czytelni, któreby utrzymy­
wały oświatę pomiędzy ludem. Projekt ten ma być 
roztrząsany niebawem w ministerjum spraw we­
wnętrznych i oświaty.

= Według projektu ministerjum spraw wewnętrz­
nych, na urzędy etatowe w policji mają być po woły-

. biby się jednak ktoby przypuszczał, że po 
kim skandalu inni, którzy znajdować się mogą na 

!0<lze do podobnej katastrofy, zastanowią się nad 
Położeniem i zatrzymają na krawędzi przepa- 

1 lub cofną z pochyłości, na którą ich życie nad 
an wprowadziło.

. Sądzić surowo innych nie jest wcale tiudnem za- 
aniem, ale naukę, jaka z ich postępowania wypły- 

. odnieść do siebie samych, niezawodnie nie 
tak łatwo.

Wł. S.

Literatura ciężka.
Są książki, do których ogół zaebęeie trudno.
I nic dziwnego...
Ąleż jeśli już nie czytać, to znać je z tytułu przynaj- 

1Bll'ej i treści... wypada!
. Wydział mateinatyczno-przyrodaiczy Akadem.ji umie­
jętności wydaje pedagogicznie dwie .publikacje: jedną 
Ewoją wyłącznie p. t.,.„Rozprawy i.•sprawozdania z po- 
S'edzefi", drugą zaś ogółną p. t. „Pamiętnik Akademii11. 
*‘órego pewne tomy są redagowane przez inne wydziały 
a‘tademiekie.

Otóż obecnie ukazały się z datą r. 1883-go: tom X-ty 
.*«ozprawu i tom VIII-my „Pamiętnika11, oba za rok

świadczą one dobrze o żywotności wydziału i zazna- 
Czają postęp w stosunku do poprzedzających tomów.

' „Rozprawy11 noszą na sobie cechę nieco popularniejszą 
0<l „Pamiętnika", choć ściśle biorąe, trzymane są w cha­
rakterze również specjalnym.

Zoologje reprezentuje tu dr Wierzejski, w opisie cie­
kawego skorupiaka tatrzańskiego, który, prócz Tatr, spo- 
tjka się tylko w podbiegunowych okolicach.

Botanikę prof. Rostafiński w dwóch monografjaeli 
z zakresu systematyki wodorostów i w artykule fizjolo- 
łbeznęj treści o czerwonej barwie niektórych roślin i jej 
6tosunku do zieleni.

Geolog p. Teisserye zdaje sprawę ze swoich badań 
®8d formacją jura sową rosyjską, dokonanych 1881-go 
r- w gubernji riazańskiej.

W zakresie chemji p. Bronisław Lachowicz opisuje 
'lokonane przez siebie rozbiory nafty i charakteryzuje 
naftę galicyjską w stosunku do amerykańskiej i kauka­
skiej, p. Szyszylłowicz zaśpodajemikrochemiczny sposób 
rozróżniania gum od śluzów.

Fizycy, pp. Karol Górecki i Franciszek Dobrzyński, 
zajmują się elektrycznością: pierwszy teoretycznie, dru­
gi zaś praktyczną kwestją dokładnego mierzenia siły 
prądu.

Fizjologja ma dwóch przedstawicieli: dra L. Natanso- 
Ha, który tłumaczy anatomicznie i fizjologicznie me­
chanizm snu, oraz dra W. A. Gluzińskiego, który wy­
konał szereg doświadczeń stwierdzających, że tłuszcz 
może być wchłaniany przez jelita wprost z przewodu po­
karmowego.

Nareszcie matematycy, pp. Gosiewski, Stodółkiewicz i 
Łazarski, podają cenne przyczynki w zakresie rachunku 
prawdopodobieństwa, całkowego i geometrji wykreśl- 
Hej.

„Pamiętnik" niemniej jest urozmaicony, ale przewa­
ża w nim matematyka (Stodółkiewicz i Żmurko).

< Tutaj znowu w zakresie zoologji spotykamy opis no­
wych gatunków pająków przez. Władysława Kulczyń­
skiego i mikro-organiezne studjum Leona Nowakowskie­
go nad szkodliwemi dla owadów grzybkami; w zakresie 
fizyki rzecz p. Dziewulskiego o zagęszczaniu optyeznem 
mieszanin wody i alkoholu, a w zakresie chemji i fizyki 
rozprawę pp. E. i W. Natansonów o mechanice atomowej 
w cząsteczkach gazów.

F. S.

~
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wane jed0ie" takie osoby, które źdały egźalnin 
w specjalnej komisji egzaminacyjnej.

— Główny zarząd stadnin rządowych ma być 
zniesiony, natomiast zaś w ministerjum dworu po- 
wstaje, jak donoszą S.-Pel. ruled., wydział stadnin 
rządowych; zmiana ta ma na celu zmniejszenie wy­
datków skarbu.

s±= Rada państwa uchwaliła, iżby budowa no­
wych kolei odbywała się pod kontrolą specjalnie 
ku temu wyznaczonych zarządów. Zgodnie też z 
tern rada zatwierdziła już stalą kontrolę nad kole­
jami wileńsko-romeńską i ekaterynbursko-tiumeń- 
ską, z etatem dla obu tych kolei 78,200 is. rocznie. 
Nadzór zaś nad kilkoma kolejami już istniejącemi 
ma kosztować skarb państwa 191,900 rs. rocznie.

~ Budowa kolei siedleeko-małkińskiej, jak mi­
nisterjum komunikacyj jeszcze przed asygnatą po­
trzebnej na ten cel sumy postanowiło, ma iię rozpo­
cząć faktycznie w czerwcu r. b, W ciągu trzech po­
przednich miesięcy wykonane będą szczegółowe po­
miary i plany tiwelaeyjne oraz inne prace przed­
wstępne, w czerwcu zaś od strony Siedlec i Małkini 
rozpoczną się jednocześnie roboty oraz rozpoczętą 
będzie budowa prowizorycznego mostu drewniane­
go na Bugu. Most tymczasowy będzie potrzebny do 
wybudowania projektowanego mostn żelaznego. 
Główny zarząd robót mieścić się ma w Siedlcach, 
dystansowe zaś w Miedźnie i Małkini. Most żelazny 
wykonany zostanie w fabrykach warszawskich. Bu­
dowa tej drogi, nie przedstawiającej żadnych trudno­
ści i posiadającej jednąlinję szyn i cztery stacje, ma 
być ukończoną w jesieni roku 1885-go. Droga sa­
ma będzie gotową wcześniej, lecz most na Bugu do­
piero w tym terminie zostanie ukończony.

= Ministerjum dóbr państwowych ogłasza pono­
wnie przepis, celem ochrony zwierzyny, wzbrania­
jący urządzania po lasach dołów do chwytania 
zwierząt oraz zastawiania samotrzasków urządzo­
nych z kłód drzewa, które zarówno przedstawiają 
niebezpieczeństwo dla ludzi.

= Na wystawę międzynarodową sadownictwa 
w Petersburgu, mającą się odbyć w połowie maja, 
ministerjum dóbr państwa wyznaczyło G medali zło­
tych wielkich, 17 srebrnych wielkich i 5 srebrnych 
małych; jednocześnie z wystawą odbędzie się też 
kongres ogrodniczy.

— Dzisiejszy rozkaz policyjny zawiera instrukcję 
dla wozów roboczych, które winny być zaopatrzone 
w numery potrzebne dla kontroli policyjnej. Wyda­
wanie numerów rozpoczyna się od dnia dzisiejszego 
i trwać będzie do d. 27-go lutego. Wozy będą pod­
legały przeglądowi na równi z dorożkami. Celem 
tych przeglądów jest niedopuszczenie ożycia koni 
okaleczonych, oraz przekonanie się, czy wozy sto­
sownie do swego przeznaczenia są w należytym po­
rządku. j

=. Jeden z właścicieli domów, za niezarneldowa- 
nie we właściwym czasie pięciu lokatorów, został 
przez p. oberpolicmajstra skazany na grzywnę W su­
mie rs. 30.

= W dniu jutrzejszym, o godzinie 6 ej po połu­
dniu, odbęd; ie się w sali magistratu sesja zgroma­
dzenia bronzowników.

— W dniu 1-ym lutego r. b. odbędzie się ogólne 
zebranie członków Towarzystwa farmaceutycznego, 
zwołane celem roztrząśnięcia projektu ustawy kasy 
zaliczkowo-wkładowej dla aptekarzy.

= W dniu wczorajszym przybyli do Warszawy 
Ich Eks. ks. Wnorowski, biskup lubelski i ks. Bere- 
śniewicz, biskup kujawsko-kaliski.
= Bawi obecnie w Warszawie dr Zielewicz z Po­

znania, znany ze swoich prac dziennikarskich.
— Utalentowany pisarz, Stanisław Grudziński, 

niegdyś kierownik jednego z tygodników ilustrowa­
nych, wróciwszy zupełnie do zdrowia, zamierza 
wkrótce przybyć na stały pobyt do Warszawy.

= Minister spraw zagranicznych, rz. r. t. Giers, 
przejechał wdniu dzisiejszym przez Warszawę, zdą­
żając z Wiednia do Petersburga.

= Z literatury.
* Niestrudzony przy swoich obowiązkach kapłań­

skich ks. Roch Filocbowski wydał nową publikację 
p. t. „Historja święta starego testamentu’’.

Praca ta jest obszerniejszą, a jasny wykład czyni 
Ją równie użyteczną dla wykształconych, jak i dla 
mniej wykształconych czytelników.

Forma obrazowa i pełna wdzięku wskazuje, iż au­
tor krząta się na wlaściwem polu i dziś już należy 
do najzdolpińjsiypli w zakresie tym pisarzy.

* Ukazała się w handlu księgarskim broszurka, 
obejmująca mowę żałobną, mianą przez ks. Rembie- 
lińskiego podczas egzekwji za duszę ś. p. Gueri- 
nowej.

Wirtóść tej pracy póżWala nam ją zalecie zwo 
lennikom wymowy kościelnej.

* Wyszła z druku broszura p. u. „Tomasz Kon­
stanty Świąteeki, wynalazca niezawodnego lekar­
stwa na cholerę i jego przeciwnicy”.

Autorem tej pracy polemicznej jest p. A. Dzwon­
kowski.

* Romans i powieść w ostatnim swoim numerze 
z zeszłego tygodnia rozpoczyna szereg obrazków 
z życia rzeczywistego pt. „Niemoralne powieści”, 
skreślone piórem Edwarda Łabowskiego.

Łatwo się domyśleć, że pod tym drażliwym napo- 
zór tytułem* autor rozwija przeciwną dążności z wła­
ściwym sobie talentem maluje ludzi i stosunki w spo­
sób zajmujący.

Pierwszy z kolei obrazek przedstawia „Nie­
dobranych” w małżeństwie, drugi nosić ma nazwę 
„Papa”, a trzeci „Stara żona”.

Jan Rożen ozdobił „Niemoralne powieści” odpo­
wiednią illustracją.

Oprócz tych utworów oryginalnych, wzmiankowa­
ny tygodnik zamieszcza obecnie przekład dwóch 
powieści francuskich, Rosettiego „Wychowanka, 
księdza proboszcza” i A. Theuriet’a „Ciotka Aure- 
Ija”, drukowanej jednocześnie w francuskiej NZu- 
stracjl z efektownemi rysunkami Bayarda.

=, Z teatru i muzyki.
* Żółkowski zaniemógł.
Silne bole artretyezne, trapiące od dawnego cza­

su nestora naszej sceny, powróciły w atakach nader 
uporczywych

Choroba Żółkowskiego wpłynęła też na zmianę 
repertuaru.

Dziś w Rozmaitości zamiast „Słomianego człowie-' 
ka” dane będą komedje „Skarb” i „Dom otwarty”.

* Wczoraj w teatrze Małym wznowiono prastarą 
farsę wiedeńskiego Nestróya „Chcę sobie pohulać”.

W czasach Panczykowskiego cieszyła się ona 
wielkiem powodzeniem na deskach Rozmaitości.

Wczorajsze zmartwychwstanie długiego żywota 
jej nie rokuje.

Artyści Małego teatru nie znają stylu niemieckiej 
possy ludowej, której nie można grać jak paryską 
farsę bulwarową.

P. Chomiński tylko zrozumiał jasno rzecz i przed­
stawił też wybornie rolę Melchjora.

* W próbującej się obecnie koniedji J. A. Święci- 
ckiego „O własnej sile” przyjmą udział panie: Mar- 
czellówna, Ostrowska, Niewiarowska i Wisnowska, 
oraz pp. Kotarbiński, Ładr.owski, Ostrowski. Ra­
packi, Tatarkiewicz i Wolski.

* Próby z mającej się wznowić w piątek efekto­
wnej tragedii Seribego „Adrjanna Leeouvreur” od­
bywają się codziennie.

Rolę tytułową odtworzy, jak wiadomo, p. Mar- 
czelło Chraszczewska.

* W teatrze Małym rozpoczęły się dziś pierwsza 
próby sceniczne z komcdji p. M. Wołowskiego p. t. 
„Mam go!”

Słyszeliśmy, iż sztuka ta ukazać się ma w przy­
szłym tygodniu na scenie tegoż teatru.

* Jutro pierwszy występ gościnny powiewnej p. 
Giuri w balecie „Gizella”.

* „Górą nasi”, najnowsza komedja p. K. Zalew­
skiego, przedstawioną być ma w przyszłą sobotę na 
benefis p. Hoffinanowej w teatrze krakowskim.

* Koncert p. Eweliny Syrwid-Sąchockięj, z powo­
du zachrypnięcia towarzyszącego jej p. Suchockiego, 
odłożony został do poniedziałku.

* Obraz Jana Styki „Matka Boska błogosławią­
ca”, ofiarowany przez tegoż kapitule krakowskiej 
przed kilkoma miesięcami, jest obecnie własnością 
artysty, który na prośbę ks. biskupa zobowiązał się 
w miejsce tego obrazu namalować inny, treści czy­
sto religijnej, nadający się rozmiarami do jednego 
z ołtarzy na Wawelu.

= Ze sztuki.
* Korespondent dziennika Moniteur de Rome, zwie­

dziwszy świeżo willę Siemiradzkiego, położoną przy 
via Gaetano, donosi, iż artysta nasz zajęty jest obe­
cnie wykończeniem dwóch nowych płócien.

Pierwsze z nich przedstawia pogrzeb starosta- 
wiańskiego księcia, drugie Aurorę u woza Apollina.

Po jednej stronie tego ostatniego obrazu spoczy­
wa budząca się kobieta, po drugiej leżą dwa lwy 
uśpione.

* Korespondent rzymski dziennika l’Art wspomi­
na nader pochlebnie o pracach rzeźbiarskich młodego 
ziomka naszego, płocczanina, Pyrowicza.

= Zbiory Lessera.
W nrze 17-ym Słowa pomieszczony został artykuł,' 

niezupełnie dla nas zrozumiały.
Po śmierci Daniela Lessera, pisząc o zbiorach ja­

kie nieboszczyk zostawił po sobie, wyraziliśmy ży­
czenie, ażeby zbiory te mogły być w całości zacho­
wane.

artykułjj pows|fr|e przeciw objawieniu te,



go życzenia, twierdząc, iż częściowa sprzedaż po­
między prywatnymi amatorami jest u nas jedynie 
właściwą i pożyteczną.

Stawia on na dowód, iż zbiory Sobieszczańskiego, 
Skimborowicza, Podczaszyńskiego etc., wystawione 
na sprzedaż w całości, żadnej spadkobiercom nie 
przyniosły korzyści.

Czyjaź w tem wina?
Właśnie tych amatorów prywatnych, którzy szu­

kają tylko łatwych korzyści z taniego nabycia po­
jedynczych okazów.

Z pewnością cena zbiorów Skimborowicza, Sobie- 
szczańskiego, Podczaszyńskiego nie przechodziłaby 
możności wielu z tych amatorów, uważają jednak 
za korzystniejsze dla siebie zrobić wybór, odtargo- 
wać co można, a resztę pozbawioną przedmiotów 
największej wartości, a więc nie mającą już żadnej 
ponęty dla kupujących, pozostawiają na wolę losu. 

z Tak było z rękopismami Scbieszczańskiego, któ­
re, pomimo taniej na nie nałożonej ceny, chciano 
nabyć częściowo, gdyż to i owo by się przydało a 
tamto nie, aż nareszcie redakcja naszego pisma, 
pragnąc uniknąć rozczłonkowania tych rękopismów, 
nabyła je w całości i dotychczas je w swojem po­
siadaniu zachowuje, oczekując na chwilę sposobną 
użytkowania z nich.

Sami znaliśmy numizmatyków, którzy umyślnie 
skupując pojedynczo rzadkie duplikaty, oddawali 
je na przetopienie ażeby przez to egzemplarze znaj­
dujące się w ich zbiorach zyskiwały na wartości.

W krajach posiadających muzea i l.czne zbiory 
prywatne, pojedyncza sprzedaż żadnej szkody nie 
przynosi, zawsze tam jeszcze dosyć pozostanie.

Ale u nas...
Kiedy prywatny człowiek przyszedł z trudem do 

skompletowania jakiego zbioru, dlaczego ma się on 
zatracać?

Jeżeli spadkobiercy nie obcą albo nie mogą utrzy­
mać go w całości, to obowiązkiem jest naszych oby­
wateli krajowych nabyć ten zbiór i przechować go 
do szczęśliwszej chwili.

Z doświadczenia wiemy, iż gdy idzie o sprzedanie 
jakiego szacownego obrazu lub starożytnego zaby­
tku, miejscowi amatorzy nie ofiarują i połowy tej 
ceny, jakąby otrzymać można za granicą.

Nic więc dziwnego, iż mnóstwo takich szacownych 
zabytków wychodzi na zawsze z kraju....

Powtarzamy — nie idzie tutaj o zrobienie dobrego 
interesu, ale o wypełnienie obowiązku...

Do obowiązku tego powinni się poczuwać ci, któ­
rzy pragnąc zachować w społeczeństwie przeważne 
stanowisko, nie chcą ani trudu ani kosztu do tego 
przyłożyć.

Ale na świecie tak się dzieje niestety, że darmo 
nic nie przychodzi, a jeżeli pragniemy, ażeby naso- 
ceniono podług rzeczywistej czy urojonej wartości, 
powinniśmy tę wartość dowodnie wykazać.

Jeżeli inne drogi są zaparte lub niedostępne, chwy­
tajmy się tych, które pozostały.

Licbtarzyk lub medaljonik kupić, zwłaszcza gdy 
się tanio trafi, nie wielka to sztuka, ale nabyć cały 
zbiór, który w jednem pozostając ręku, coraz wię­
kszej nabywa wartości i w danym razie może się 
stać własnością publiczną, to już rzeczywista za­
sługa.

Na tej jedynie drodze powstawały artystyczne 
bogactwa narodowe.

Ale do osiągnięcia tego celu trzeba, ażeby naród 
posiadał w składzie swoim obywateli, którzyby za­
sługiwali ze wszech miar na to miano...

= Towarzystwo zachęty przemysłu.
Na żądanie licznych korespondentów donosimy, 

iż w tej chwili przyjmują się tylko zapisy na czlon- 
k iw towarzystwa zachęty przemysłu i handlu.

Opłata zaś pobieraną będzie dopiero po ostatecz- 
n;m ukonstytuowaniu się towarzystwa.

Lista pierwszych członków znajduje się już w Pe­
tersburgu, gdzie też odbyć się ma wkrótce ogólne 
zebranie miejscowego towarzystwa, na którem na­
stąpi zatwierdzenie oddziału w Warszawie.

W tych dniach dotychczasowi członkowie otrzy­
mają ustawę towarzystwa, która pomieszczoną bę­
dzie niebawem w Przegl. techn., wraz z uwagami 
informacyjnemu

= O magazyny Banku polskiego.
Już nieraz odzywały się głosy przemysłow­

ców, iż magazyny Banku polskiego przy ulicy No­
wogrodzkiej nie odpowiadają szybko wzrastającej 
potrzebie.

Pora obecnie dostarcza na to zbyt dla producen­
tów nctkliwego dowodu.

Magazyn bankowy jest formalnie zawalony i 
wątpić należy, aby mógł przyjmować dalej nowe 
towary, tembardziej, a nie ma widoków szybkiego 
zbytu i usunięcia już dowiezionych.

Najbardziej cierpi na tem mączka cukrowa, któ- 
-»j nagromadzenie w składach Banku pochodzi z 
niezwykłego spadku cen tego produktu.

Lecz nietylko mączka znajduje się w przykrem 
położeniu, przeciwnie, dla wszelkich towarów Bank 
nie ma już miejsca w swoim magazynie.

Jaki to wywiera ucisk na stosunki produkcji, 
handlu i kredytu—nietrudno chyba zrozumieć.

Magazyny przeznaczone są do przyjmowania ar­
tykułów zbytu na zastaw, celem zaś Banku jest 
wspieranie krajowego przemysłu, zamknięcie więc 
składów musi wprowadzić chwilową stagnację i roz­
przężenie w stosunkach ekonomicznych.

Wszakże do pośrednictwa magazynów przemysł 
ucieka się nie wtedy, gdy ma zapewniony zbyt i ła­
twy kredyt, lecz przedewszystkiem w chwilach 
przejściowych, krytyczniejszycb, do jakich właśnie 
należy dzisiejsza.

Doprawdy czas byłby wielki, ażeby Bank polski 
pomyślał raz na serjo o zbudowaniu porządnego kil­
kupiętrowego magazynu murowanego, jak przysta­
ło na wielkie miasto, wielką instytucję i wielkie po­
trzeby krajowej fabrykacji.

Wszelkie poprawki i naprawy, w rodzaju zamie­
rzonych w r. b. meljoracyj, jak np. wyasfaltowanie 
podłóg, muszą pozostać bez najmniejszego wpływu 
na operacje zastawu towarów.

Są to środki paljatywne, Warszawa zaś potrzebu­
je środków energicznych, magazynu na dużą skalę.

Czyżby Bank polski pozostawał nieczułym na ży­
we objawy życia przemysłowego w kraju?

Instytucje prywatne z większym pośpiechem za­
spakajają potrzeb.? chwili.

Kolej terespolska, spostrzegłszy, iż magazyny 
zbożowe, świeżo przez nią pobudowane, nie wy­
starczają, natychmiast poczęła budować nowe 
składy.

Tylko Bank polski obstąje wciąż przy swoich 
szopach na Nowogrodzkiej, które mogły być dobre 
przed laty, ale nie dziś.

Nie wspominamy tu o kosztach budowy nowych 
magazynów, gdyż w interesach opartych na ścisłym 
rachunku, podobne nakłady w ciągu szeregu lat z 
lichwiarskim wracają się procentem.

= Z Towarzystwa wioślarskiego.
W sobotę, dnia 26-go b. m., daną będzie w pałacu 

briihlowskim zabawa tańcująca dla członków, ich 
rodzin i wprowadzonych gości.

Początek zabawy naznaczono na godzinę 9 tą wie­
czór.

Wieczorki te cieszą się zashiżonem powodzeniem 
i wyróżniają, się skromnością tualet damskich.

= Nowość.
Na ulicach Warszawy pojawiły się przy wczoraj­

szej chwilowej pogodzie nowego kształtu kapelusze 
damskie.

Są to niskie, filcowe cylindry, których użyteczność 
zwłaszcza w dniach wietrznych, wydaje się nam bar­
dzo wątpliwą...

= Po łotewska.
Wzięty niedawno do wojska młody wyrobnik 

z Warszawy, zaliczony do pułków nadbałtyckich, 
czuł się w obowiązku rodziców swoich pozdrowić 
piśmiennie.

Przysługi zredagowania listu podjął się kolega 
szeregowiec, któremu na myśl nie przyszło, iż język 
jego może być nieznanym w Warszawie...

Jakoż pismo było w rękach stu ludzi, nie wyłą­
czając przysięgłych tłumaczy i nikt nie był w stanie 
go zrozumieć.

Nakoniec wypadkiem znalazł się kapłan z Mita- 
wy, który uczucia synowskie, wyłożone po łotewsku, 
rodzicom stroskanym przepolszczył...

= Ofiary w rodzinie.
Donosiliśmy wczoraj o wypadku w fabryce żela­

znej, ofiarą którego padł robotnik Ludwik T., sze­
snastoletni chłopiec.

W ciągu krótkiego czasu już trzej członkowie ro­
dziny T. w niezwykły sposób utracili życie.

Starszy brat Ludwika, robotnik kolejowy, dosta­
wszy się między dwa wagony, poniósł śmierć w sku­
tek ciężkich obrażeń.

Przed kilkoma tygodniami KacperT., stryj rodzo­
ny chłopca, jako cieśla, spadł z wysokości drugiego 
piętra i zabił się na miejscu.

Wszyscy więc zginęli na stanowisku przy pracy...
= Zuchwałość żebraków.
Do jednego z większych sklepów na Nowym Świe­

cie wszedł jakiś człowiek, w średnim wieku, doma­
gając się wsparcia na pogrzeb żony i dziecka.

Ponieważ proszący był widocznie pod dobrą datą, 
odmówiono mu jałmużny.

— Państwo musicie mnie wesprzeć — wołał że­
brak — oto świadectwo, że nie mam za co pocho­
wać żony i dziecka.

Tymczasem owo świadectwo wystawione było 
przez rządcę domu, nie wiedzieć w jakim celu, i 
stwierdzało jedynie, iż proszący i jego żona zamel­
dowani są w domu X. przy ulicy Y.

= w 'cnor. ...
W dniu dzisiejszym od samego rana trws P.*;£ry łl 

który zerwał się podczas nocy/
Następstwa wichury są fatalne. _
Z wiciu dachów pozrywane zostały dachówki, * 1 

sklepów szyldy i donoszą nam w tej chwili o kilku > 
padkach. .ś

Na Krakowskiem-Przedmieściu zraniony został W " 
pan G., którego w stanie bezprzytomnym odwieziono do® 
szkania.

Na Bielańskiej pani W., przechodząc wpoprzek ulieJ’ 
padla i złamała rękę, przyczein zaledwie uniknęła Prz°J 
chania przez wagon tramwajowy. LJ|

Na Lesznie wyrwany lufcik spadł na Józefę B.. szwaCI ,P 
która kawałkiem szkła została boleśnie skaleczoną w P01 
czek. i '

W ogrodzie Saskim wiatr wyrwał mnóstwo gałęzi, » 
wiono nam, że duży kasztan został z korzeniem wyrwany 81 
łą wichru. ’ •.

Zapewne skutki szalonego wiatru na tem się jeszcze ® 
skończą.

Oczekujemy dalszych relacyj.
Od innego z reporterów naszych otrzymujemy co 

puje:
„Gwałtowny wicher poczynił dzisiejszej nocy znaczne sił®* 

dy w Warszawie i w okolicy.
Nie licząc dachów zerwanych na Solcu i Tamce, oraz pr?*.' 

wróconych kominów^ zwłaszcza w dzielnicy nadwiślańską^ 
wymienić należy, iż jeden z rybaków utracił łódkę, ktotj 
oderwana od brzegu, popłynęła niewiadomo jak daleka * 
stanowiła cały jego majątek. ‘

W innem znów miejscu od spadających gontów, karczm&r<' 
niewiadomego nam nazwiska, doznał silnych obrażeń.

Wypadłych szyb i porwanych na ulicy różnych przed®'0' 
tów niktjnie zliczy. ś

Druty telegraficzne w kilku miejscach będą wymagaj 
naprawy.”

= Fatalne przejechanie.
Na Pradze przejechaną została przez wóz straży ognioWeJ 

Katarzyna P.
Biedna kobieta uległa złamaniu obu nóg i ciężkiej ra®e 

na głowie.
Prawie bez nadziei życia odwieziono je do szpitala pr»* 

skiego.
= Zagadkowe zwłoki.
W rurze wodociągowej ni placyku przy głównym wodo' 

ciągu na Dobrej, znalezione zostały zwłoki młodej kobiety, 
dostatnio ubranej.

Na razie nie można poznać czy śmierć była naturalny 
czy też w danym wypadku kryje się jakaś zbrodnia...

= Zamach samobójczy.
Zamieszkał}- na Kościelnej pod nrem 13 Feliks G.. wysko­

czył z okna pierwszego piętra na bruk uliczny.
Ciężko rannego w głowę, ze złamaną nogą, odwieziono 

szpitala.
Przyczyną zamachu samobójczego była obawa kary z po­

wodu podejrzenia o nieudowodtiioną zresztą kradzież.

= Dzieciobójstwo.
Dziś rano przytrzymano na Nowym-Świecie Elżbietę J-, 

przybyłą z prowincji i zamierzającą podrzucić zwłoki dziecka 
pici żeńskiej.

Na zwłokach okazały się ślady gwartownej śmierci.
Podejrzana o dzieciobójstwo niejasno się tłumaczy.
Śledztwo zarządzono.

= Wypadki. Jadący przez ulicę Marszałkowską Grze­
gorz H. spadł z wozu i ub-gł złamaniu nogi. — Pies samo- 
pas błądzący po ulicy Hożej, ukąsił w noą? Balbinę B., któ­
rej pomoc lekarska została natychmiast udzieloną. Na Ale­
ksandrii pod nrem 2 wynikł pożar, który jednak szybko u- 
gasili mieszkańcy.

= Rabini.
W powiecie warszawskim znajdują się cztery o- 

kręgi bóżniczne, w których powinno urzędować o- 
śniiu a przynajmniej czterech rabinów.

Tymczasem jak obecnie wszystkie posady waku­
ją i zachodzi wielka trudność w ich obsadzeniu

Dzieje się to nie dlatego, iżby zbywało na kan­
dydatach, gdyż zwykle ich bywa bardzo wielu, lecz 
z powodu braku pewnej kwalifikacji.

Oto według niedawno rozesłanego do władz admi­
nistracyjnych okólnika, na posady rabinów mogą 
być powoływane osoby posiadające znajomość języ­
ka urzędowego.

Tymczasem żaden z kandydatów znajomości tej 
nie wykazał.

= Telefony na prowincji.
Obszerne dobra hr. Artura Potockiego, Staszów 

w radomskiem,otrzymają komunikację telefoniczną.
Sieć rozpiętą będzie na przestrzeni 42 wiorst, 

w Staszowie* zaś samym znajdować się ma 7 apa­
ratów.

Połączone zostaną główniejsze folwarki i fabryki 
hrabiego.

= Ze szkolnictwa.
W Mińsku istnieją obecnie dwa średnie zakłady na­

ukowe, a mianowicie gimnazjum klasyczne i szko­
ła realna, posiadająca dotąd dopiero trzy wyższe 
klasy.

Do gimnazjum klasycznego uczęszcza 482 u- 
czniów, podczas gdy w r. z. było ich 521.

W tej liczbie jest katolików 176, prawosławnych 
153, starozakonnych 123, mahometan 15, ewangeli­
ków 14 i starowierców 2.

Do szkoły realnej zapisało się 47 uczniów, a mia­
nowicie: 21 katolików, starozakonnych 17, prawo­
sławnych 8 i mahometanin 1.

Utrzymanie gimnazjum klasycznego kosztuje ro-



Ginie 45,514 rs.; szkolą realna utrzymuje się z pro­
centu od kapitału 55,000 rs., oraz z asygpowanej 
przez miasto kwoty rocznej 5.350 rs. i z opłat od 
uczniów. -----

= Z Białegostoku.
Z Białegostoku otrzymujemy co następuje:
„W dniu 16-tym b. m. odbyły się tu wybory pre­

zydenta miasta, czyli „głowy” i członków zarządu.
Wyborów dokonała jeszcze w maju r. z. na na­

stępne czterołecie świeżo ukonstytuowana, a w tych 
dniach zaledwie przez odnośną władzę zatwierdzo­
na, grupa radnych, czyli t. z. „głasnycb”, których o- 
gółem „duma” tutejsza liczy 72, a którzy w dwóch 
trzecich składają się z chrześcijan, przeważnie cie­
mnych i nieodznacząjących się zbyt wygórowaną 
moralnością mieszczan.

Przedstawicieli miejscowej inteligencji w skład 
„dumy“, niestety, weszło i tym razem bardzo nie­
wielu, a i wśród tych są jeszcze indywidua bynaj­
mniej nje zasługujące na to, aby byó reprezentanta­
mi tutejszego ogółu... jakimby on zkądinąd nie 
był pawet.

.Men z nich np., według powszechnej opinji (a 
podobno to® populi — vox Dei), w niczem nie ustę­
puje bohaterowi sensacyjnego procesu, jaki się tak 
niedawno odbywał w Warszawie.

Maluczko a pana tego ujrzymy może w gronie 
przysięgłych, których lista dotychczas jeszcze pro 
bono publico ogłoszoną nie została.
, Ale wróćmy do rzeczy.
' Otóż, jak prezydent miasta (p. Malinowski), tak 
też i członkowie zarządu — pozostali i nadal ciź 
sami.

Przysłowie powiada, iż „skoro ci trzech powie­
działo żeś pijany — idź spać”.

Gdy zaś aż 72 przedstawicieli rozsądku suihienia, 
woli i opinji Białegostoku całego zadecydywało, iż 
tak jak było dotąd — było dobrze, milknę, skła­
dano... pióro i spać idę.

W każdym razie jednak, chociaż „jak sobie kto 
pościele’—tak się i wyśpi”, zdaje mi się, iż zastąpie­
nie niektórych, dotychczasowych członków biura 
municypalnego naszego — ludźmi mniej elastycz­
nymi na korzyść tylko miasta wypaśćby powinno.

Zwracam przeto niniejszem na ważną kwestję 
tę — czyją należy uwagę.

Fr. Gliński*
— Fałszywe sturublówki.
W filji Banku polskiego w Łodzi przytrzymano 

jakiegoś jegomości, który usiłował puścić w obieg 
dwa podrobione banknoty sturublowó.

Falsyfikaty utworzone zostały przez zręczne na­
klejenie kawałków prawdziwych banknotów.

Sposób ten przygotowywania 100-rublówek był 
przedtem już raz zauważony.

= Pożary.
Z Proskurowa otrzymujemy, co następuje:
„Dwa pożary prawie jeden po drugim nawiedziły 

w ostatnich dniach nasze miasteczko.
Dzięki działalności straży ogniowej, która tu po­

myślnie prosperuje, udaje się za każdym razem 
wstrzymać siłę żywiołu.

Przy pierwszym spłonął jeden budynek, przy dru­
gim dom drewniany do szczętu.

Przepis zabraniający kryć dachy słomą nie rozpo­
wszechnił się jeszcze u nas zupełnie z powodu, iż 
wiele domów zostało pokrytych przed wyjściem roz­
porządzenia.

Bezpieczeństwo publiczne szwankuje na tern 
wielce.”

■ i cooo^oooo . i irf

ZE ŚWIATA:
X W Krakowie zakończył w tych dniach życie br. 

Stanisław Potocki, syn Przemysława i Teresy z ks. Sa­
piehów. Zmarły, właściciel Rejmanowa w Galicji, oże­
niony był z hr. Anną Działyńską, córką Tytusa. Zaży­
wał, jak twierdzi Czas, czci powszechnej i sympatji.

X W klasztorze siedmiogrodzkim pod Derą zmarła 
siostra miłosierdzia Katarzyna Jundziłłówna, w wieku 
lat 92, służby zakonnej lat 74. Został po niej rękopis 
o używaniu ziół i odwarach z tychże, nabyty podobno 
przez jakiegoś przyrodnika w Peszcie, posiadającego ję­
zyk polski.

X Ną Węgrzech powstało stowarzyszenie kobiet 
przeciwko małżeństwom mieszanym, z celem rozwinię­
cia propagandy na całą monarchjo Każda z uczestni­
czek składa przysięgę, iż nie wyjdzie za inowiercę...

X Oszustwo. Pewien bankier berliński zakupił 
w Monaehjum u handlarza obrazów sporych rozmiarów 
płótno, przedstawiające główkę kobiecą i opatrzone pod- 
pisem „Defregger". Zapłaciwszy za obraz 3,000 marek 
j rad niezmiernie z nabytku przesłał fotografję rzeczonej 
główki Defreggerowi z zapytaniom o datę jej powstania. 
[Artysta odpisał natychmiast, iż nigdy podobnego obrazu 
’nie malował... Bankier wytoczył proces podstępnemu 
handlarzowi*

X Brewiarze tualetowe. Najnowszym wynalazkiem 
elegantek paryskich są albumy, zawierające wizerunki 
najkosztowniejszych tualet i portret właścicielki. Cuda 
opowiadają wśród „wyższych dziesięciu tysięcy“ nowo­
żytnego Babilonu o podobnym albumie, będącym wła­
snością hr. GrefFulhe, niemniej pięknej jak bogatej... 
Pierwsza stronica zawiera tualetę zaręczynową, druga 
suknię ślubną, trzecia łóżko młodej matki, ją samą na 
koronkowych poduszkach i kołyskę nowonarodzonego 
z dziecięciem. Po tern, nieco sentymentalnem trio, na­
stępuje aZZepronajwspanialszyeh sukien balowych, scher­
zo tualet wieczorowych i rondo kapeluszy. Pod ryci­
nami znajduje się firma magazynu, w którym toalety by­
ły robione i dnie, w których były noszone... Każdy rok 
zakończony jest kartką, zawierającą wszystkie kolory 
materjałów używanych w przeciągu tegoż roku. Głowy 
portretów są tylko zlekka naszkicowane, tualety za to 
wykończone w najdrobniejszych szczegółach... Piękne 
panie postanowiły jednocześnie, abysuknia wdowia figu­
rowała jako „ostatnia karta.,..“ Pomysł tych albumów 
należy się właściwie zamieszkałym w Paryżu jasnowło­
sym córom Albjonu, które swoje albumy posyłają do oj­
czyzny, aby obznajmić przebywające z tamtej strony o- 
ceanu „misses“ z fantazjami krawców paryskich...

X Eliza Petzold, głośna swojego czasu cyrkowa diva, 
wstąpiła w święty stan małżeński. Zaśjubila ona jedne­
go z najbogatszych i najbardziej tschcck oficerów armji 
francuskiej, br. de Blanchóre. Po ślubie odbytym w Pa­
ryżu nowożeńcy udali się na stały pobyt do Nizzy.

X Nowy Otello. W miasteczku St. Nazaire zamie­
szkał wcale zamożny murzyn czterdziestoletni, Parras, 
który przyjął na wychowanie uroczą dzieweczkę, Bertę 
Lacotta. Berta ząkochala się na zabój w murzynie i 
pozyskała wzajemność. Parras atoli nieustannie drę­
czył ją scenarąi zazdrości, aż raz zaślepiony tą namię­
tnością zamordował ją wystrzałem z rewolweru. Otello 
w rozpaczy po dokonaniu zbrodni sam oddał sic w rece 
sprawiedliwości...

X Dwunastu amerykanów—naturalnie miljonerów, 
zawiązało stowarzyszenie,mające na celu... odbudowanie 
dawnej świątyni w Jerozolimie. Gmach odtworzonym 
zostanie z cala okazałością i ścisłością historyczną. 
Dwóch stowarzyszonych udało się już na miejsce dla na­
kreślenia pierwszych planów.

X Nowym dowodem błyskawicznej szybkości, z ja­
ką pracuje publicystyka amerykańska, jest przekład 
paszkwilu Marji Colombier, p. t. „Sarah Barnum". Na­
kładcą zaangażował 59-eiu tłumaczy, którzy7 zaczęli ro­
botę o godzinie 1-ej po południu, a o godzinie 11-ej 
w nocy tłumaczenie znajdowało się w rękach zecerow. 
Nazajutrz po południu książka, zawierająca 350 stronic 
była już wydaną.

X Morderca,., poetą. Podczas gdy potworny pro­
ces „mordercy z zawodu" zaprząta nieustannie sądo­
wnictwo wiedeńskie i grozą przejmuje opinię publiczną, 
Schenk, którego zimna krew i bezczelny cynizm nie o- 
puśęiły ani na chwilę, zabawia się w7 wiezieniu... ukła­
daniem wierszyków. Poniżej podajemy w wiernym prze­
kładzie próbkę jednego z utworów mordercy, deklamu­
jącego chętnie swoje „poezje" więziennym towarzyszom:

,.Czy gdzieś na szubienicy, 
Czy w łóżku skonać mam, 
Zhańbiony czy też czczony, 
Co mi tam!
Nie nie obchodzi mię, 
Pozagrobowy świat, 
Ja z duszy sobie drwię, 
Do piekła pójdę rad. ‘
Jam to uczynił, to i to, 
Drżąc czytać wy będziecie, 
Że kiedyś taki łotr jak ja 
Żył na świecie!
Jam to uczynił, ja—i cóż?
Ubyło kilku ludzi?
W bitwach tysiące ginie ich. 
Zdziwienia to nie budzi!

, i t. d. ._____ _

— Złożyli w redakcji Kur jer a warszawskiego;
Dla głodnych w lubelskiem.

F. K. rs. 3, Z. P. rs. 2.
— Rs. 1 kop. 50 od p. Antoniego Daszewskiego 

z Siedz.owa, za pokazanie sztuki w karty, na wpis 
dla niezamożnych uczniów.

— Dnia 21-go stycznia, jako w smutną rocznicę 
śmierci ojca swojego, Jana K., Ludwika M. składa 
rs. 3 dla nędzy wyjątkowej.

— Dnia 23-go stycznia, jako w 13-tą rocznicę 
śmierci Ś. p. Marcelego Łuby, składa się rs. 2 na 
dom paralityków przy ulicy Nowowiejskiej.

— Rs. 3, odebrane służącej Michalinie K. za nie­
wypełnienie swych obowiązków, która to kwota 
daną jej byłą na gwiazdkę przez pp. W., przeznacza 
się dla biednych na drzewo.

— Bezimiennie rs. 2 na pogorzelców z ulicy Mo­
kotowskiej, z prośbą o westchnienie do Boga za du­
szę Edwarda.

jW «2> Sts. «• i3» JL <ib> Jj
t Ś. p. Aleksander Pobóg Bielicki, obywatel ziemski, 

przeżywszy lat 35, po krótkiej lecz ciężkiej ohęrobie, opa­

trzony św. sakramentami, w dniu 22 b. m. życie zakończył. 
Pozostała żona z synom, oraz matna z siostrami i całą ro­
dziną zapraszają przyjaciół i znajomych na żałobne nabo­
żeństwo w kościele Wszystkich Świętych w dniu 25 b. m., 
w piątek/o godzinie li-ej zrana i na wyprowadzenie zwłok 
zaraz po skońezonem nabożeństwie, na cmentarz powązkow­
ski, odbyć się mające. —97—

•j- Ś. p. Paulina z Korytkowskich Kzepko, żona artysty 
muzyka, opatrzona św. sakramentami, po długieh a ciężkich 
cierpieniach zasnęła w Bogu, przeżywszy lat 67, dnia 22 
stycznia. W głębokim smutku pozostały mąż wraz z synem, 
synową, wnukami i najbliższą rodziną zapraszają znajomych 
i przyjaciół na wyprowadzenie zwłok w dniu 24 b. m., we 
czwartek, o godzinie ii-ej zrana, z kościoła św. Karola Bc- 
romeusza przy ulicy Chłodnej. —268—
t Jenerał-inżenier Romeo Korniłowicz Ulrich, prze­

żywszy lat 75, zmarł dnia 9 (21) stycznia r. b. Pozostała 
żona i dzieci zaprasza familję, przjęaciół i znajomych na. 
wyprowadzenie zwłok w dniu 12 (24) stycznia, we czwartek^ 
o godzinie 12-ej w południe, z domu nr 15 przy rogu ulic 
Kruczej i Hożej na cmentarz ewangelicki. —274—
f W dniu 24 b. m.. we czwartek, jako w trzecią rocznicę, 

śmierci ś. p. Michała Brzozowskiego, odbędzie się nabo­
żeństwo żałobne nabożeństwo w kościele św. Krzyża, o go­
dzinie 10-ej zrana, na które pozostała wdowa wraz z dzie­
ćmi i wnukami zaprasza krewnych i przyjaciół. —259
f W dniu 25 b. m., odprawioną zostanie msza św. za du­

szę ś. p. Antoniego Górskiego i Władysławy z Górskich 
Tabaczyńskiej, w kościele św. Krzyża, o godzinie 3-ej 
zrana. —269— •
t Dnia 24 b. m.,' jako w drugą bolesną rocznicę śmierci 

ś. p. Ameji z Dylewskich Balińskiej, za spokój jej duszy: 
odbędzie się nabożeństwo żałobne w kościele św. Antoniego 
przy ulicy Senatorskiej, o godzinie 9-ej zrana, na które 
w nieutulonym żalu siostra zaprasza przyjaciół i znajomych.
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Z Cesarstwa,
Petersburg 21-go stycznia.— Skarb państwa pozy­

skał w r. z. około dwóch miljonów rs. tytułem po­
datku od wyprodukowanego złota z kopalni rosyj­
skich. •

Petersburg 21-go stycznia. — Wodan chloralu u- 
znany został jako środek silnie działający i sprze­
dawany być może jedynie dla użytku aptek i na żą-( 
danie lekarzy.

Petersburg 21-go stycznia.—W gazecie Sybir czy­
tamy: „W samym Irkucku przez długi czas nie by-; 
ło innych nauczycieli muzyki, rysunków i nowoży­
tnych języków prócz polaków i oni też byli najle­
pszymi nauczycielami tych przedmiotów. A po wsiach ’ 
i miastach okręgowych zesłańcy połacy byli praw-i 
dziwymi krzewicielami oświaty i nauki. Wielu mie­
szkańców najodleglejszych zakątków odebrało bar­
dzo przyzwoite wykształcenie i stosunkowo wysoko 
umysłowo się rozwinęło, dzjęki właśnie zesłanym 
polakom.”

Petersburg 21-go stycznia.—Gazeta Echo tak oce­
nia obecne położenie polityczne i stosunek Rosji do'- 
sąsiednich mocarstw: „Nie ma końca pokojowym; 
demonstracjom. Sypią się jak obfity grad, tak żej 
trudno się w nich rozpatrzeć.. Na to też zapewne li-! 
cza demonstrujący. Oto teraz prasa niemiecka, a' 
na jej czele pólurzędowa Post, z uradowaną miną; 
wskazuje na przeniesienie hr. Herberta Bismarka1 
do Petersburga, jako na nowy dowód przyjaznych 
stosunków itd. Rosji i Niemiec. Lubo przeniesienie 
to jest tylko czasowem, a nawet na czas bardzo kró­
tki, lubo objawy zadowolenia gazety Post są natu­
ralnie tylko udane, ale i my także radzibyśmy wie­
rzyć w pokój, w przyjazne stosunki i w rozmaite in­
ne dobre rzeczy. Byłoby to wszakże niepomierną 
lekkomyślnością, gdybyśmy dali się unieść wła­
snym pragnieniom i przywiązywali jakieś nadzwy­
czajne znac7.enie do przyjazdu do Rosji młodego 
Bismarka. Sam ojciec, ks. Otto Bismark, był przez 
czas niemały posłem w Rosji. Nie przeszkodziło mu 
to co prawda być następnie takim uczciwym ma­
klerem, ale nie zrobiło go ani przyjacielem ani sprzy­
mierzeńcem Rosji. Dzisiejszy austrjacki minister 
spraw zagranicznych, hr. Kałnoky, był również 
przez długi czas posłem w Rosji i „uchodził nawet 
za wielkiego przyjaciela Rosji—rusofila”. Nomina­
cję jeS° powitano niegdyś głośno, jako zbliżenie Ro­
sji z Austrją. Teraz z owej przyjaźni i rusofilstwa 
nie zostało nawet i śladu... Tacy to przyjaciele!”

Z OSTATNIEJ POCZTY-
Kraków 21-go stycznia.— Czas zagrzewa polskich 

deputowanych do jednomyślnego głosowania prze­
ciw wnioskowi Wurmbranda. Niektórzy deputowa­
ni wahają się jeszcze, ponieważ wniosek ten zmie­
rza do ustawodawczego uregulowania kwestji języ­
kowej, co mogłoby okazać się korzystnem dla Gali­
cji, w której zaprowadzono język polski w urzędach



i szkołach rozporządzeniem administracyjnem, mo- 
gącem uledz każdej chwili cofnięciu.

Poznań 21-go stycznia.—Mówią o powołaniu księ­
dza biskupa Janiszewskiego na koadjutora tutejsze­
go arcybiskupstwa.

Rzym 21-go stycznia. — Dzisiaj był trzeci dzień 
pielgrzymki narodowej do grobu Wiktora Emanuela. 
Reprezentowanych było tym razem 23 prowincyj. 
Porządek panował wzorowy. Złożono mnóstwo 
wieńców, z pod których grobowca już nie widać.

Madryt 21-go stycznia.—Król miał się wyrazić do 
ustępujących ministrów, że byłby podpisał bez wa­
hania dekret rozwiązania kortezów, gdyby mu ga­
binet mógł zaręczyć zą dobry skutek wyborów i za 
możliwość wykonania liberalnego programu przez 
przyszły parlament. Canovas był widocznie przy­
gotowanym na wezwanie; rano bowiem w piątek o- 
trzymał polecenie złożenia gabinetu, a wieczorem 
już przybył do pałacu w pełnym uniformie z nowy­
mi ministrami, celem złożenia przysięgi.

Madryt 21-go stycznia. — W kołach ministerial­
nych utrzymują, iż nowy gabibet nie wyszle okólni- Ł 
ka do przedstawicieli Hiszpanji za granicą, ponie- “ 
waż zasady jego należycie są znane.

Madryt 21-go stycznia.—Dzienniki utrzymują, że 
nowy rząd powstrzyma się od wszelkiego mięszania 
się w sprawy polityki europejskiej.

TEŁEeBAHY
„KURJERA WARSZAWSKIEGO*

W iedeń 23-go stycznia.
P. Giers oświadczył tu, iż jest fanatykiem pokoju. 

Historja nie zna dotąd wojny Rosji z Austrją. Nie 
ma różnic, o któreby się porozumieć nie można było. 
Wyższe interesa obu mocarstw, mądrość monarchów 
i mężów stanu, zwyciężą prądy, usiłujące zakłócić 
pokój.

W iedeń 23 go stycznia.
Eisert ojciec (ofiara morderstwa w kantorze we­

kslowym, przyp. red.) zmarł wczoraj, syn jest w a- 
gonji.

Pudnpesst 23-go stycznia.
Rząd wydal polecenie pogotowia dla kilku bata- 

Ijonów, celem wymarszu do Chorwacji w razie po­
trzeby.

Parys 23-go stycznia.
Na wystosowane wczoraj przez Ferry’ego zapy­

tanie, czy ogłoszony w Deutsche Revue list markiza 
Tsenga jejst autentycznym, odpowiedział chiński 
charge d’affaires, iż Tseng polecił na kilkakrotne 
usilne domaganie się redaktora Deutsche Revue rze­
czony list napisać. Jakkolwiek markiz przyjmuje 
zupeiną odpowiedzialność za treść listu (obelżywą 
dla Francji; przyp. red.), nie odpowiada on wszakże 
za opublikowanie tegoż, jako przeznaczonego wy­
łącznie dla informacji proszących.

Parys 23-go stycznia.
France pisze: „Reakcja wewnątrz, polityka awan­

tur na zewnątrz; zamęt, rozterka i ucisk w miejsce 
zapewnionego wszystkim warstwom samorządu, oto 
rzeczywisty bilans polityczny Francji, którego wy­
nikiem będzie bankructwo.”

Petersburg 23-go stycznia.
Tutejsze pisma donoszą, iż ministerjum koinuni- 

kacyj wyznaczyło na dalszą budowę drogi iwan- 
grodzko-dąbrowskiej w roku bieżącym półtora mi- 
ijona rubli.

Z sali sądowej.
Truciciele.

Na wstępie dzisiejszego posiedzenia, które otwar­
to o godzinie 11-ej i pół przed południem, odczyta­
no protokuły zeznań nieobecnych świadków Zię­
bińskiego i Klucewicza.

Pierwszy z nich znajdował się w karczmie Tar­
gońskiego w Dąbrowicach owego dnia, kiedy to 
Białkowski Czarneckiego piwem i serem częstował. 
W parę dni potem Z. spotkał się w Skierniewicach 
z Józefem Białkowskim (t.j. synem) i zapytywał 
go, azali wie, iż ojca jego obiegające pogłoski o- 
skarżają o usiłowanie otrucia. Józef B. odparł zra­
zu, iż to bajki, lecz potem przy kieliszku, gdy Józef 
B. podchmieli! sobie trochę, zawiązała się poufalsza 
pogawędka, w toku której B. rzeki: „Ot, mój stary 
uchlał się i sam nie wiedział, co daje Czarneckiemu; 
a gdyby dał był to, co było przygotowane, to Czar- %

r- O *

neck! byłby już w Makowi e” (w Makowie znajduje 
się cmentarz parafjalny).

Następnie prezydujący ogłosił decyzję sądu, na 
mocy której dozwolono stronom powoływać się na 
liczne protokuły i dokumenty, znajdujące się w a- 
ktach sprawy, poczem śledztwo główne zamknięto 
i rozpoczęły się rozprawy.

Tow. prok. Żandr popiera oskarżenie w całej roz­
ciągłości.

Obrońca, adw. przys. Henryk Krajewski, dowodzi 
zupełnej bezzasadności zarzutu otrucia Jana Kura- 
na, a następnie walczy sumiennie z poszlakami, ob- 
ciąźającemi podsądnych zarzutem usiłowania otru­
cia Czarneckiego i Kucharskiego.

O godzinie 12-ej i pół po południu posiedzenie 
przerwano na godzinę.

Po przerwie rozprawy trwają dalej.
Dokończenie sprawozdania czytelnicy Kur jera 

znajdą w jutrzejszym rannym numerze.
Fr. N,

GIEŁDA!
Dnia 23-go stycznia 1884 roku,

Szacowania rubli na dzisiejszych zebraniach 
przedgiełdowych w Berlinie były niezmienione. 
197.50 m. za 100 rs. na dostawę końcomiesięczną 
żądać obiecywano. Niektórzy jednak donosili, iż 
płacić tyle nie mają zamiaru i zaledwie 197.25 pła­
cić myślą.

U nas przy bardzo małych obrotach prawie mi­
nimalnych kursa pozostały bezzmienne. Ruch (ża­
den, o spekulacji nie ma wcale mowy, kupują tylko 
niezbędne ilości. Oddawców też brak zupełny..

Za weksle długoterminowe na Berlin 50.87‘A żą­
dano, 50.80 i 50.77'4 jak się dało płacono. Krótko­
terminowe po ŁC.75 oddawano, lecz płacono tylko 
50.70 i 50 67’4 przy bardzo niechętnym pokupie.

Wekslami na pomniejsze miasta niemieckie ma­
łych dokonano obrotów płacąc 50.75 za długo, 
50.62’4 za krótkoterminowe.

Na Londyn bez tranzakcyj —10.29 za 1 f. sterling 
żądano.

Na Paryż bez zmiany 41.10 płacono, choć żądano 
drożej nieco—41.20.

Na Wiedeń nawet taniej stosunkowo i taniej niż 
wczoraj, gdyż tylko 85.50 żądano, 85.25 i 85.35 
przy natarczy wszej nieco podaży płacono.

Papiery ciągle też w słabym ruchu. Listy likwi­
dacyjne bez tranzakcyj nominalnie 88.30 i 88 10 
stosownie do wielkości odcinków notowane w żą­
daniu.

Pożyczka wschodnia po 92 ofiarowywana, płaco­
na była z początku 91.65, później w mniejszych ilo­
ściach jak słyszeliśmy nawet drożej płacono.

Listy zastawne ziemskie trochę drożej notowane, 
lecz także w żądaniu. Serja I 100.40, 100.25,100.10, 
III 100.10,100.05, 100, serja IV lit. A. 99.90. Za 
serji I 100.20 płacono.

Bez ruchu miejskie 96, 94, 93 92.25.
Również łódzkie 86.25, 85.25, 83.50. 
Akcjami żadnych interesów nie robiono,
Godzina 12'/2. Usposobienie i kursa bez zmiany.

J. Wł.

Snrawozdahie z targu zbożowego
na plaeu Witkowskiego dnia 23-go stycznia 188„ foku.

Niepogoda wpływ swój zwykły wywarła. Dostawy 
były dość znacznicmniejsze od wczorajszych.

Ogółem wystawiono na sprzedaż, 600 korcy pszenicy 
i 600 żyta.

To zmniejszenie się dostaw przy niepogodzie, jest tak 
zwykle, iż kupcy przewidując je nic- przychodzą tak li­
cznie na targ.

Chęć więc' kupna była mała, a usposobienie słabe.
Zresztą io do gatunku—ziarno było nieosobliwe, wie­

le wilgotnego, wyborowego weale nie było.
Kupującymi byli tylko właściciele wiatraków, zachę­

ceni silnym wiatrem.
Ceny za najlepsze partje utrzymały się na wczoraj­

szym poziomie.
Dobra i piękna pszenica osiągała 9 rs. 15 kop. do 9 

rs. 30 kop., średnia 8 rs. 40 kop. do 8 rs. 70 kop.
Zyto polskie prawie wyborowe do 6 rs. 30 kop. pła­

cono, gorsze gatunki zaledwie 5 rs. 10 kop. do 5 rs. 40 
kop. osiągały.

Owsa wcale nie dostawiono. ,
Siana i słomy dostawy bardzo drobne, przy takim 

wietrze jaki dziś w nocy i nad ranom panował, dostawa 
jest utrudnioną.

Z tych małych ilości cen oznaczyć niepodobna.

WYKAZ DEPESZ
otrzymanych prze? warszawską centralną stację telegra­

ficzną w dniu 22-im stycznia roku 1884-go, a niedo- 
raczonych adresatom, z powodu niedokładnych adresów:

Samuel Friedmann,—Złota, Barbara Pawłowna Ko­
stromina,—Cukiernia Paraficini,— J. Mileband,—Rosa 
Weis, Długa 25 mieszk. 16,—Hammer,—Asphaltene,— 
Bracia Polakiewicz,—Polakiewicz dla Aschkinazy,— 
Weisblat,—Lenderu,—Gay.

Uwaga. Osoby, życzące odebrać którą z wyżej wy­
mienionych depesz, winny przedstawić stacji telograficł- 
nej dowód legitymacyjny.

— W sprawie wydawnictwa jubileuszowego „ Wy~ 
boru dzieł J. 1. Kraszewskiego'1.—Delegacja, uproszo­
na do kontrolowania powyższego wydawnictwa, podaje 
do wiadomości publicznej następujący ostateczny jego 
rezultat.

Według sprawozdania, ogłoszonego jeszcze we wrze­
śniu r. 1879-go, czysty zysk z rzeczonego wydawnictwa 
wynosił........................................  . rs. 27,570 k. 26.

Od tego czasu przybyło , . . . „ 8,935 „ 37. 
■“7*, ' Razem rs. 36,505 k. 63..

Dodawszy do tegó; wpływ osiągnięty
’ z ryczałtowej sprzeilaży. pozostałych, 

zdefektowanych tomów wydawnictwa, rs. 3,437 k. 13
Ogólny zysk czysty wynosi rs. 39,942 k. 76

Na tem delegacja czynność swoje uważa za ukoń­
czoną.

> . ----------------- ---------------- ■

— Zarząd domu schronienia(„Przytuliska") uprasza 
sz. swoieh członków o zebranie się w dniu 26-ym b. m., 
t. j. w soboto na sesję o godzinie 5 ej.—Zarządzający 
A. Siemieński.

— Magistrat miasta ’Warszawy zawiadamia, że zastawione 
W tntejszym lombardzie fanty, jako to: srebro różnego ga­
tunku i rozmaitych kształtów, brylanty, perty, zegarki i 
wszelkiego rodzaju kosztowność’, któ/ych właściciele w ozna­
czonym terminie nie wykupili, mb prolongować zaniedbali, 
sprzedane będą przez publiczną licytację w" lokalu kasy lom­
bardu, w gmachu ratusza.

Licytacja rozpoeznio się dnia 5 (17) września r. b., o godzi­
nie 9-tej zrana i trwać będzie do godziny 1-ej po południu 
tegoż dnia, oraz dni następnych, w tychże samych godzinach 
do czasu zupełnego rozprzedania fantów.

Licytacja nie będzie się odbywać w dnie świąteczne i uro­
czystości dworskie.

Zakupione fanty, zaraz po przybiciu kupna, srebrem lub bi­
letami bankowemi płacić należy.

Termin ostateczny do wykupienia lub prolongowania wzmian­
kowanych fantów srebrnych lub złotych najdalej do dnia 18 
(30) stycznia roku bieżącego, wszelkich zaś innych do dnia 17 
(29) lutego roku bieżącego oznaczonym został: przed upływom 
więc powyższych terminów, do kasy lombardu po wykupienia 
lub prolongowanie fantów zgłosić się należy.

Po upływie dnia 18 (30) stycznia roku bieżącego fanty złote i 
srebrne, nie trzymające prób przepisanych, niezawodnie prze­
słane zostaną tutejszej probierni do stopienia i zamiany na 
gotowiznę po cenach właściwych, stosownie do art. 3 Naj­
wyższego ukazu z dnia 10 (22) kwietnia 1851 r. o zaprowa­
dzeniu w Królestwie jednostajnych prób złota i srebra, oraz 
art. 29 zaprowadzającego w tym celu probiernię, po urjywie 
Zaś dnialf (29) lutego r. b. wszystkie inne wyroby na licy­
tacji sprzedane zostaną. . —70 — «

l ODPOWIEDZ! REDAKCJI

j — Panu K. M. z Erywańskiej.—Za przesyłką dzię­
kujemy. Pismo żołnierza Hadrysia, pisującego wszys­
tkie swoje listy do rodziny wierszem, jest rzeczywiście 
ciekawe, ale na uwiecznienie drukiem, zdaniem naszem, 
nie zasługuje.

— Drowi R. w Manchester .—0 fortopianiśeio Wło­
dzimierzu Pachmanie, który niedawno dawał z wielkiem 
powodzeniem koncert w Manchester, nie posiadamy bliż­
szych wiadomości.

— Pani K. F. —Ofiary ua stypen jum imienia ś. p. 
Laury Guerin przyjmują redakcje Kr. rodź, i błowa.

— X. Y. Z.—Odebrać można zaraz, najlepiej bezpo­
średnio w naszym kantorze.

— Fanu B. P.—Skoro na samowolę rządcy domu 
zaniesioną została skarga sądowa, nie widzimy potrzeby 
podnosić tej sprawy publicznie.

r e h u
WIELKI. Dziś: „Violetta” (występ p. Czernickie, 

ego). Intro: „Gizella” i „Tańce perskie” (pierwszy 
występ p. Marji Giuri). — ROZMAITOŚCI. Dziś: 
„Skarb" i „Dom otwarty". Jutro: „Skarb” i „Dom! 
otwarty”.—MAŁY (przy ulicy Daniłowiczowskiej nr 
4). Dziś: „Pierścień rodzinny”. Jutro: „Chcę sobie 
pohulać”.

— Z powodu obchodu w dniu jutrzejszym przez 
Jw. tajnego radcę senatora Gudowskiego, jubileu­
szu 50-letniej służby rządowej, osoby życzące złożyć 
mu z tego nowodu powiszowania, raczą pofatygo­
wać się w tym celu nie do mieszkania jubilata, lecz 
do gmachu Towarzystwa kredytowego miejskiego, 
przy ulicy Włodzimierskiej o godzinie ll'/9 zrana.
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Ukończony Realista,
znający dokładnie rysunek techniczny, 
wprawny w kobjowaniu planów, szuka 
natychmiastowej > zajęcia w Warsza­
wie, lub gdziekolwiek na prowincji. 
Oferty dla M. G., przyjmuje Kantor 
Kurjera. 248

JPSF* Fabryka Piór 
I strusich i fantazyjnych, 
\F.&L!W/G, 
i poleca na

KARNAWAŁ
Garnitury balowo, we wszystkich 
nowych kolorach. Ptaki, Kolibry, 
Egretty sznelowe, Wachlarze, 
genre-antique, jak niemniej Kwiaty 
P ryzkiez. pierwszorzędnych fabiyk, 
Garnitury ślubne, Bukiety ręćz- 

9 ne, układ orygUnlny, ceny przystępne.
gtT NOWOŚĆ!! Plumai: Ma­

rabout we wszystkich ko- 
I 19211 lorach do balowych tualet.

840
915
610
510

Telefony warszawskie.

KORESPONDENCJE PRYWATNE.

płac.
tor.

'Listy zast.

88.30
8810

— Dentysta Gutznian, Bielańska nr4 
wstawia najlepsze zęby sztuczne, plombuje, etc. (80

Kapy i Kołdry ubijane Jedwabne naj 
modniejsze, praktyczne, jak również

92 00
92.00
92 00

870
930
630
540

dr. żel. warsz.-w. rs. 100 
dr. żel. warsz. -b. rs. 100 
dr. żel. warsz.- teresnol. 
dr. żel. fabrycznd-lóazk. 
Banku handl. w Warsz. 
Banku dysk, w Warsz. 
Banku hand!, w Łodzi, 
warsz. Tow. ub od ognia 
warsz. Tow. fabr. cukru 
Tow. lab. cukru Józefów 
Dobrze!. Tow. fab. cukru 
Tow. Lilpop, Rau i Lr r. 
Tow. Łazienek i Łt ni

Drób, Konfitury. Konserwy, Soki i Galarety. 
Marszałkowska M 65, w pcdwjrzu na dole.

— Wiodą. Słyszeliśmy nieraz, źe leki podlega­
ją również modzie jak odzież. Gzy można przypu­
ścić, ażeby tak doskonały produkt jak kapsułki Gu- 
yota, któremi obecnie wszelkie katary i uciążliwo­
ści oddechu leczą, miał doznać fantastycznych ka­
prysów mody? Nie sądzimy tak. . Kapsułki Guyota 
będą modnemi jak długo będą katary, bo są najpo- 
pnlarniejszem, najskuteczniejszej i najtańszein le- 
kaźstwem. Są one białe, a podpis E. Guyot jest na 
kardej kapsułce odbity. Fabrykacja i sprzedaż har­
towna pod nr 19 rue Jacob, Paris. (11)

Administracji dóbr, fabryki, 
poszukuje obeznany teoretycznie i praktycznie u- 
zdplnioriy gospodarz, który przez lat 24 prowadził 
wzorowe gospodarstwo. Zapewnia podniesienie do­
chodów i wprowadzenie najnowszych systemów 
rolnictwa. Wiadomości bliższej zasięgnąć można 
w redakcji Kurjera. (81)

IFEKSir
Goldstein i Tachauer, 

Si rakowskie-JPrzedmieście (i?. 
asekuruje ross. prem. pożyczki od amortyzacji po

Tabele krajowe i zagraniczne wszelkich losów i po­
życzek do przejrzenia dla Sz. publ. bezpłatnie. (4)

TCSbX'g'l
NA PLACU WITKOWSKIEGO. 

Ptii* 23-go stycznia 1884 r.

Listy zast. 
■4% Listy

przy ul. Nowy-Świat Nr 54,
przyjmuje wszelką bieliznę męzką, damską, 
suknie i koronki". Pranie odbywa się bez 
szkodliwych dodatków i starannie. Polecał 
■ię Sannownej Publiczności. 285

— Sympatyzującą zawiadamiam, iż jej życzenia 
d.20 b.m., chociaż późno, wczem nie była moja wo­
la, ale spełniłem, gdyby miało się powtórzyć, speł 
nionem nie będzie. Moje życzenie jest, aby raczyła o 
brać krótszą i otwartszą drogę. Jeżeli to ma być nie 
żart, to tajemnica co najmniej niezręczna.—Jk. A.

— Niezapominajko! Bilecik otrzymałem. Dziwna
to logika, która pozwala na zaczepkę listowną i nie 
zezwala na żadne spotkanie się. Dzisiaj opuszczam 
Warszawę. Przyszłe rendes-vous na 3-ej maskara­
dzie w roku 1885 przy 1-ym filarze na prawo. 
Dieu, te garde! (96)

— Masce czarno ubranej, znajomej z Wierzbowej
i z trzeciej maskarady. Nie dotrzymałaś słowa we 
wtorek, oczekuję wyjaśnienia i danego przyrzecze 
nia.—A. R. Wierzbowa. (264)

„ „ wyborowa .
Żyto wyborowe 232 funt.

„ średnie....................
„ wadliwe .«,... 

Jęczmień 2 i 4 rzęi 202 fi 
Owies....................141 fi
Gryka.................... 202 f.
Rzepik letni....................

„ zimowy 212 funt. 
Rzepak rapos zim. 212 f. 
Groch polny 262 funt. . 
Ziemniaki........................
Masło świeże funt . . .

„ solone pud , . , 
Siana pud........................

Słomy pud.......................
Drzewo opał. twar. s. kub.

.. miękkie „

Kuchmistrz mogący zadosyć uczynić wszel­
kim wymaganiom, prosi o łaskawe wezwa­
nia osób potrzebujących zrobienia obiadu lub 
kolacji balowej. Wiadomość, ulica Złota róg 
Wielkiej,- w cukierni P. Martynowskiego. ‘.'53

TŚomiiet warszawskiego ’Towarzy­
stwa wioślarskiego

ma honor zawiadomić pp. członków, źe d. 26 b. m., 
w sobotę, w lokalu zimowym, urządzony będzie 

wieczór tańcujący
dla członków, ich rodzin i gości wprowadzonych. 
Początek o godzinie 9-ej wieczorem. Bilety wydawa­
ne będą we środę, czwartek i piątek od 7-ej wie­
czorem. (257) 

karetka, bardzo lekka (amatorska), koń (ogier) 
5-letni, kary, wysokiej rasy,'wraz z uprzężą! 
i liberią. Cena 1,300 rs. Obejrzeć można od! 
godz. 9 do 3. Jasna 7, u stangreta Walen- 
tego. 2-34

Bibljoteczka Rohicza, 
dla mniejszych gospodarzy: I. Nauka 
o dobrej gospodarce polnej. Napisał A. 
Strzelecki. Nakład Red. Kai. Rolniczego.

WYKŁAD POPULARNY 
.Cena kop. 20. Na przesyłkę k. 5. Kto wy­
pisuje na raz za rs. 1, kosztów przesyłki nie 
ponosis Do nabycia u autora Smolna .VII, o- 
raz we wszystkich księgarniach. 174

Kawiarnia
do sprzedania, za bardze przystępną cenę.— 
Wazka Freta 3X ' 2»u

100 40
100.10
96.00 
04-00
93 00
9225

Dentysta Abramowicz,
Graniczna 2 i róg Królewskiej 14. Leczy i plombuje 
zęby, wstawia sztuczne po rs. 2. Przyjmuje od 10 
do 7 w. Biednych od 9--10 r. bezpłatnie. (27)

‘ Cena okowity:
s dnia 23 ,go stycznia 1884 roku.

Burt. skład, garniec rs. 2 kop. 64- 
„ wiadro rs. 8 kop. 11’.

Em Eiełfly warszawski.
Dn.U 23-go stycznia 18E4 r.

restaurator przyjmuje wyłącznie do domów, 
prywatny cli w mieście i na prowincji, wszel-j 
kie obstalunki na uczty weselne i Inne 
zebrania. Wiadomość w handlu pp. Braci; 
Wróbel, Krakowskie-Przedmieście .V 1, o- 
bok kościoła S-go Krzyża. 268
------------------------------------------— —«-—

Przez Rząd zatwierdzony i kaucjonowany
I>ÓM. KOMISOWY

pod firmą

SALA LICYTACYJNA PRYWATNA
1) Przyjmuje na sprzedaż wszelkie rucho­

mości, towary i wyroby fabryczne.
2) Wyprzedaje takowe każdodziennie z wol­

nej ręki, a we Czwartki przez licytację.
3) Wielki wybór mebli nowyeh i używanych, 

tak wykwintnych, jakoteż skromnych.
Obstalunki na roboty tapieerSkie.

4) Dywany, serwety, lustra, żyrandole, bi- 
żuterja, porcelana, szkło, garderoba.

5) Obrazy, przedmioty sztuki, bronzy i 
wszelkie wyroby galanteryjne, kufry, walizy 
i t, p.

Otwarta codzień od godz. 9 rano do7 wie­
czór, w Święta od 12 do 6. 12

Wartość kuponów:
Od Listów zast. nowyeh 5% kop. 431/,.
Od Listów z. lą. Warsz. s. Ii II k 1555/9. 
Od Listów zast. m. Łodzi kop. lll'/9.
Od listów likwidacyjnych koa. 563/,

KONTREDANSE
, z motywów operety A. BERMCAT’A.

„ Fraiięois-les-bas-bleus
'cieszącej się olbrzymim powodzeniem w pa- 
ryzkiem „Folios dramhtiques", w układzie na 
fortepian do tnńca

Karola Różalskiego, 
dyrektora operety w teatrzo małym, 
jop śeiły prasę nakładem Redakcji „Echa 
.Muzycznego i Teatralnego- i są do nabycia 
■w Redakcji (Senatorska 18) i we wszystkich 
znaczniejszych księgarniach.

Cena egzempl. kop. 40. R132

ara z przyjmuje suknie do roboty. Żurawia 
jj. 21, w oficynie, na lewo- 209

Pszen. *242—250 Sm.’ i ord. 
pstra i dobra 
biała . . .

Weksle:
Berlin 100 mar. z krótk. 
Londyn 1 fnnt stert. „ 
Paryż 100 franków „ 
Wiedeń 100 gnid. „

Papiery publiczne:
,4n/0 Listy z. 3 okr. ser. I i I> 
(5% Listy z. nowe z r. 1869 d.

Ił ■»»
in. Watsz. serii I 

11 
1JJ 
IV 

m.” Łodzi" serii I 
likwidacyjne duże.

Bilety Banku Ces. ser. I, II i III 
Ros. Poż. Premj. z roku 1864 

„ „ 1866
U Pożyczka wschodnia rs. 100
Tl „ rs. 1Ó0
Uf „ ,, rs. 100

Akcjo? obligacje:
'Akcje 
Akcie 

i Akcje 
‘Akcje 
; Akcje 
; A ke je 
iAkejo 
! Akcje 
i Akcje 
I Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje
Akcje Tow. zakł. przędz. 7 zw.

Inżynier
gruntownie wykształcony, teoretycznie i pra­
ktycznie, energiczny, skończywszy politecn- 
nikę zagraniczną, zamieszkały obecnie w Ry­
dze. posiadając najlepsze świadectwa, po­
szukuje miejsca inżyniera w fabryce maszyn 
lub innym zakładzie technicznym, tenże po­
siada ićwnież język rossrjski i francuzki.— 
Łask oferty pod lit. T. W. 113, przyjmuje 
Rudolf Mosse w Rydze. IVOR

duże i male, tanie, świeżo otrzymał 
SKŁAD (w podwórzu) 

CiEliyiistieo.

Marszałkowska Nr 65,

- BREMER,
posiadająca język francuzki, niemiecki, mu­
zykę, oraz przedmioty, klasyczne, udziela le- 
kcyj we własnem mieszkaniu lub na mieście. 
Ulica Bednarska 14. 27

altonentów połączonych ze stacją cer 
tralną w ciągu ostatniego tygodnia.

Kąsa pokładnego, w magistracie.
lir. Walewski Wincenty, mieszkanie. Bracka 16.
Witkowski T., zakłady cegielniane, Belweder- 

ska 1.
Witkowski T., mieszkanie, w Mokotowie.
Zarząd służby pogrzebowej na Powązkach.

— Dentysta JtE. JTudt, Trze jazd mli. 
wyjmuje zęby i korzenie bez najmniejszego bólu. 
Wstawia sztuczne zęby po rs. 2. (98)

przyprowadzonych z Kaukazu karabachi ezer- 
kies, do sprzedania w hotelu Saskim, u w!asc;-' 
cielą,Nowy-Świat40.Chambresgarnies5. 263

Mam honor zawiadomić Szan. Publiczność, 
że egzystującą na Krakowskiem-Przedmieściu 

RESTAURACJĘ 
pod firmą „Victor”

i adal prowadzić będę pod własną firmą.
251 Z uszanowaniem Ł. Migasiński.

■i im
Udzielają się lekcje wszelkiego hafty i zna­
czenia bielizny w pracowni „He!eny;“ tamże 
przyjmuje się znaczenie bielizny po bardzo 
zniżonych cenach, monogramy ód 10 kop., 
przy /wyprawach odstępuje się znaczny ra- 
bat. Swiętokrzyzka Jfe 23, i». 8, na dole, 261

Z koić, giełdy 
żąd. 

5b 75. 
Ul 29 
4120 
85 50

— Ambvla!or jum dra 99 ł. JFreiden- 
sona dla chorych wewnętrznych specjalnie: płuc, 
gardła i krtani (laryngoskopja), otwarte od godz. 1 
do 2 ‘/3 po poi. Karmelicka 2 (róg Leszna). (263

Dr W-m Pachner z Bad-Hall 
podajo do wiadomości osób interesowanych, źe po- 
zostaje w Warszawie do końca bieżącego miesiąca. 
Elektoralna 14, mieszkania 5. (95)

142 Dr Grodzki leczy choroby sekretne 
oraz niemoc wskutek takowych. Aleksandrja 15.

“ — 99 warszawskim szpitalu dla dzie­
ci przy ulicy Aleksandrja nr 23, udzielają porady 
chorym przychodniu): od godziny 10y2 do 12 w po­
łudnie w chorobach wewnetrznijAh: naczelny lekarz 
dr Sikorski i d-rowie ordynujący Biegański, Budre­
wicz i Malinowski-, w chorobach chirurgicznych dr 
Fr.szke-, w chorobach ocznych dr Przybylski. (4076)

.i.............   .i—i — u

•— Bjekarz poszukiwany ną zastępstwo kilko- 
miesięczne ppd dobrŚmiVcwatuąkami., Wiadomość 
Nowy-Świat nr 19, w składzie papieru. (245)

Pud Korzeo
od | do od | do
kopiejek



GEBETHNERA I WOLFFA
poleca następujące nowe dzieła 

TREŚCI HISTORYCZNEJ.
Rs. k.

RobrzyńSki Michał. Dzieje Polskivrza­
rysie, wyd. 2-gie, znacznie po­
większone, z2-ma mapami, dwa 
tomy 4 —

Chomęiowski Wład. Synowie hetmań-
“ scy. opowiad. hist,. 2 t. 2 40

Jarochowśki Kazimierz. Nowe opowia­
dania historyczne. 3 —

J. Dr Antoni. Opowiadania historyczne
Serja III,* 2 tomy, 3 —

— Zameczki podolskie na krosach
multańskieh. wyd. 2-gie przero­
bione i powiększone przez au­
tora, 3 tomy ... 5 —

— Z przeszłości Polesia Kijowskie­
go, opowiadanie historyczne — 80

— Niewiasty kresowe, opo'w. hist. 1 50 
Kantecki Klemens. Sumy neapolitań-

skie, opow. hist. 1 80
Karwicki Józef Dunin. Szkice obyczajo­

wo i historyczne 1 20
Kitowicz ks. Opis obyczajów i zwycza­

jów za panowania Augusta III, 
wyd. nowe przejrzane, z przed­
mowy Władyst. Zawadzkiego, 
2 tomy 3 —

Kubala Dr L. Jerzy Ossoliński 2 t. 6 —
— Szkice historyczne, 2 tomy 5 — 

Lisicki Henryk. Antoni Zygmunt Hel-
cel, 1808—1870. 2 tomy 10 —•

Listy Katarzyny z Potockich Kossako­
wskiej,1 kasztelanowej . kamień­
skiej (1754—1800). z oryginałów 
przechowanych w archiwach fa­
milijnych wydał Kazimierz Wa- 
liszewski 3 —

Listy Króla Jana III pisane do królo­
wej Kazimiery w ciągu wypra­
wy pod Wiedeń wr. 1683, z ma­
pa pochodu wojsk polskich pod 
Wiedeń i podobizną listu Jana 
lll-BO . 1 60

— na Celinie 2 15
Prohaska Antoni. Ostatnie lata Witol­

da, studjum z dziejów intrygi 
dyplomatycznej ' 2 50

Smolka Stanisław. Mieszko Stary 1 je­
go wiek, praca uwieńczona na­
grody jAzez Tow. historyczno­
literackie w Paryżu 4 —

—- Szkice historyczne, Serja l-sza
i 2-ga, po ’ . 2 —

Szujski. Józef. Opowiadania i roztrzą­
sania historyczno, pisane w la­
tach 1875—1880 3 —

Wójcicki K. Wł. Warszawa i jej spo­
łeczność w początkach naszego 
stulecia (1800—1830), tom I 1 80

— Społeczność Warszawy w po­
czątkach naszego stulecia (1800 
00*1830), tom li 180

— Warszawa, jej życie umysłowe
i ruch literacki w ciągu lat 30 
(1800—1830), t. III 1 50

Wyszła z druku broszurka p. t.

JAN SOBIESKI 
spieszący na pomoc 

oblężonym przez turkow austrjakom. 
napisał

Franciszek Walczakiewicz.

Cena kop. 6, Handlnjacym rabat.
Nabyć można wmisezkaniu 
autora, dom p. Jclskiej łJUIcI

Skład Główny w księg. pp. Gebethnera
i Wolffa, oraz K. Prószyńskiego. 96
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Do sprzedania za cenę nizką

Garnitur Mebli,
Urzędowej roboty. — Tamże przyjmują się 
wszelkie obstaluńki i reperacje, ii Tapicera, 
I/sszao 14 ix 18»

ZAWIftBGMIEWE.
Ninięjszem mam honor zawiadomić Sza­

nowną Publiczność, iż Zakład Jubilerski, od 
7-miu lat egzystujący na Tamce, przeniosłom 
pod N> 6, krakowskie-Prze 1 mieście, w pra­
wej oficynie, na dole, gdzie przyjmuję ob- 
stalunki i reperacje złotych i srebrnych wy­
robów, oraz srebrzę, pozłacam, galwanicznie 
i przez ogień, z czem polecam się łaskawym 
względom Szanownych Państwa.
175_____ Jubiler Ł. J. Wgdziszewski.

z tych dwa murowane, nowe, trzy piętrowe, 
jeden drewniany nowy, dwu-piętrowy. i jeden 
drewniany starszy, jedno-piętrowy, z ogród­
kiem, na Nowej Pradze, (których przyłącze­
nie do Warszawy już jest postauowióąe), 
wszystkie obok siebie stojące i jednym pu- 
mereni objęte, zaraz, naprzeciw Baachoju Pe­
tersburskiego położone, do którego tramwa­
je,dochodzą, a już plant zrobiony, że będ.a 
iść kolo tych snmych domów, fronty tycfi 
domów wychodzą na trzy ulice.—Cała ta 
possesja jest do sprzejlania.— Wiadomość: 
ulica Oboźna 2, mieszkania 5, Jubw lftin- 
celarji Rejenta W. Sobierańskiegó. 188

SKŁAD NASION 
Wasilewski S Pilińi, 

w Warszawie, ulica Nowo-Se- 
natorska Mg 5, Hotel Litewski, 

kupuje w każdej ilości po najwyższych 
cenach tąrgowyęh Nasiona Koni­
czyn/ białej, czerwonej szwedz­
kiej i Tymoteuszu i uprasza uprzej­
mie o oferty z dołączeniem prób dokła­
dnych z kupy branych.

Dla dogodności Panów Obywatel}, na 
żądąnie tychże, większe partie, od 10 
korcy począwszy jest gotów żabierąć i 
płacić na miejscu w majątku, wyma­
gając tylko odsiawy do najbliższej sta­
cji kolejowej. 152

... ..“ex;. . •T

Człowiek
umiejący pisać dobzo, potrzebny jest do fa­
bryki do zawijania i pakowania towaru. 
Świadectwa co do prawości charakteru są 
konieczne. — Wiadomość w biurze ogłoszeń 
Rujehmana i Frendlera, Senatorska 18. Rlp4

Pomarańcze po 2ll2k. ?
zupełnie sloflkie, 162R E 

i- w Składzie Owoców I N a O
| W. Zalewskiego,! 
g ul. Senatorska Nr 2, 
n° Pomarańcze po2'!2k.

____ Główna sprzedaż

> tarasy" 
w rożnych gatunkach, oraz PUCHi gęsiego, 
łabędziego i edredonowego, ta' io. Długa 16, 
wprost cerkwi.______________________217

Ważns h jp. Krawców.
Nadesłane w korni 30 sztuk 1 ?/, centimc- 
trów szerokiej pięknej TAŚMY franoezkiej 
z cienkiej wełny, mohair, do sprzedania ra­
zem lub częściowo, blizko za pół ceny kosztu 
fabrycznego. Wiadomość przy ulicy Orlej, 
domu Ni 7, mieszkania 7. 219

TA PIC E R
po praktyce za granicą, przyjmuje wszelkie 
roboty. Jako początkujący upraszani W W. 
PP. o Względy, a mojem staraniem będzie 
gustowne, trwałe i punktualne wykonywanie 
robót po cenach możliwych. Wspólna 13a.

1!9 A. SIKORSKI.

PLAC ia zabudowania 
znakomicie położony w Alejach Jerozolim­
skich, blizko Nowego-Światu, pod M 22, 
frontu łokci 65, na okien piętnaście, głębo­
kości łokci 68, od strony południowej, na 
bardzo dogodnych warunkach do sprzedania. 
Wiadomość u właściciela tegoż placu przy 
ulicy Nowy-Świat Je 18. mieszkania J4 28, 
od godziny 11—12. 19L

.2 Powidła Węgierskie
*ot nadeszły do 169R g

ł Składu Owoców f
W. Zalewskiego,#

5 przy ul. Senatorskiej N> 2. w

Powidła Węgierskie ®

ACETERYN
wyniszczający raz na zawsze

Odciski i Brodawki, 
wynalązku Witolda Czajkowskiego aptesarza 
w Moskwie. W większych pudełkach rs. 1, 
w mniejszych po k. 60. Skład główny i de­
taliczny w Magazynie Winiarskiego, No- 
wy-Swiat Nr 62, oraz w składach materjałów 
aptecznych i w aptekach.__________ 15R

“"WANDA.
Pracownia SUKIEK 

i OKRYĆ damskich 
No wy-Ś wia t J6 44, 1-sze piętro, 
przyjmuje wszelkie pbstalunki w zakres toa­
lety damskiej wchodzące, tak z własnych jak 
i powiei7.onych materjałów. Wszelkie obsta- 
lunki wykonywa spiesznie podług najśwież­
szych żurnali. Pizyjniuje całe wyprawy. Żą­
dającym robi na spłaty miesięczne lub ty­
godniowe. Są suknie gotowe czarne kaszmi­
rowe, kortowe w różnych kolorach i szla- 
froczKi. 88

Eh W części miasta spiesznie zaludnia* H 
H jącej się i posiadającej najlepsze wa- KS 
ra r nki sanitarne, przy ul. Pięknej, obok rj 
ra alei Ujazdowskiej i Szwajcarskiej Do-
Rj liny, jest do sprzedania na dogodnych ąjj 
sJ warunkach bez pośrednictwa 187 pT 

| PLAC I 

M łok.  3,841, formy prostokąta, na bu- 
dowę domu o 11 oknaeh. Marszalków- pi

H sl a 54, mieszk. 4, po g. 5 po polu Iniu. M

KORONKI do sukien balowych.
FLANELE białe, frijncuzkie. na modne, 

ranne szlafroczki, oraz HAFTY do bielizny 
nad1 szły w znacznym wyborze do sklepu 

pod firmą 212

JÓZEFA i S-ka,
______Wspól»a RTr 13._____
Na warunkach przystępnych do sprzedania

Majątek ziemski 
w glebie Hrubieszowskiej w Lubelskiem, 
włók 33, w tern lasu dębowego włók 5, łąk 
dwukonnych 6, służebności żadnych. Zamiana 
na mniejszą realność tu w Warszawie lub 
w Lublinie może być reflektowaną. Wiado­
mość: Przejazd Nę 9, lokalu 15; codziennie 
od 3 do 5 południu, albo zostawić adres 
w Kantorze Kurjera Sig. F. Z. 5 

DRUKARNIA”>OSPIESZNA
G. PŁATEK, 

przeniesioną została na ulicę 
Podwal Hir 22.

Wykonywa wszelkie roboty w zakres Dru­
karski wchodzące, po cenach dotąd nie­

bywałych nizkich, a mianowicie:
259 rs.

100 biletów wizytowych na brystolu od — 
1U0 biletów adresowych na brystolu „ — 
500 adresów na grubym papierze . „ 2 
1000 adresów na grubym papierze „ 3 
5Ó0 rachunków ■/, arkuszowych . . „ 2 
1000 rachunków >/4 arkuszowych . „ 4 
5(0 rachunków ]/2 arkuszowych . • n 3 
1000 rachunków >/, arkuszowych . „ 6 
500 kopert z firmą............................„ 1
1000 kopert z firmą........................„ 2
240 arkuszy listowego pap. z firmą B J 
480 arkuszy listowego pap. z firmą , 2 
i t. p. roboty, również po nizkich cenach.

k.
40
60

25
50

50

30
40
20

miAMi

REPERACJA, ,!Bi 
oraz wszelkiej galanferji, przyjmuje HI 
się,—Nowy-Świat J6 55.—K. PLAGE. L________

ż

o Zawiadomienie.
Ważne dla pp. Stolarzy.

Z powodu znacznego nagromadzenia 
materjałów, w składzie, drzewa, przy 
rogu ulic Nowolipie i Żelaznej, są do 
sprzedania hurtownie, dla braku mjej- 
sca wysortowane: deski i bale sosno­
we, dębowe, jesionowe, lipowe, olszo­
we, brzozowo, osikowe, oraz dychty,je­
sionowe, jaworowe, dębowe i olszowe, 
po cenach niż aj kosztu. 250

Braci WRÓBEL,

towary.
Pestki, rodzenki, migdały i t. ę. otrzy­
mane w większej ilości z miejsca po­
chodzenia, sprzedają się hurtownie 
i detalicznie, po cenach hurtowych.

Kantor trartsportowy B-ci D. i W. 
Tutcnowych i S-ki, Nalewki J& 9 
w Warszawie. 266

Hurtowa i detaliczna 
sprzedaż 

ÓIW 

obdarzonych silnym, czystym i pięknym gło­
sem, śpiewających zarówno we dnie, jak i wie­
czorem przy świetle, można je nabyć po ce­
nach umiarkowanych. Hotel Paryzki J& 75 

Sondermann, 
265 Ptasznik z gór Harcu.

Ww wiadonmść.

Mam honor zawiadomić Szanowną Publicz­
ność, jako tapicer meblowy, przyjechawszy, 
z zagranicy, przyjmuję wszelkie roboty wcho­
dzące w zakres, tapicerstwą i wykonywam' 
takowe na miejscu lub też 4 siebie w domu,1 
po cenie nader przystępnej;’ ulica Aleksan­
dria Ni 15, stróż wskąze._________254_____ 1

Kanarki z Harcu
Andreasberger, które najpiękniejszemi tona­
mi w 1 ocy i w dzień śpiewają głośno, basem, 
tonem fletu, dz.wonów itd, nadeszły i są do 
sprzedania. Nowo-Senatorska, Hotel Litew- 

‘"ig1Ł O. ENGEL,
W Fabryce Powozów 

A. HERTEL, 
LESZNO 21, 

są do sprzedani 1 używaneJpowozy:|Lando, Ka­
reta, Amerykan, Faeton-Lando, jeden raz u- 
żyty, wszystko zi cenę |rzy-t. pną, 262

Przy błąkał się

z kapitałem is. 5,000 
UlJJlli żądanym jest do fabry- 

1/y ki pierwszej w kraju. Oferty pod lit. Z. 
hB B. przyjmuje agencja ogł. pp. Rajchmana 
11 i FpeiidlerA, Senatorska Ni 18. 197R

ftpartamenty-Lokale 
z salonami i balkonami, gaz, zlewy, water- 
klozety, 2 wchody i sklepy, na Nowym-Swie- 
cie Ni 2, wiadomość u właścicielki. 256

Założony został w Radomiu 252
SKŁAD 

TRUMIEN METALOWYCH 
fabr. Sianisł. Żerańskiego z Warszawy) 
w domu Franciszka Tyznera, utrzymującego1 
fabrykę stolarską przy ulicy Szewskiej Ns 48, 
różnej konstrukcji, Wiedeńskiej, Berlińskiej 
i różnych rozmiarów, po cenach przystępnych.

Szparagi świeże
poleca HANDEL 123r

z obrożką „Black Boy “ Mokotowska Jft 12t 
mieszkania 2. 219



Główny Skład Tabaczny

i

W {Stell Woronkowce

f

tfu

I$-fc

Jerozolimska Nr I 
posiada na składzie 1_ 

zapas Resorów, Osi dó t 
.bryk, oraz yozy do węgli.

I
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Adres póÓztowy przez Stary-Konstantynów, £ub. Wąlyńskiąj, w Wo- B 
ronkbwćśćh Zarząd Stada. 6;>R ! < i

SIMON i STECKI
Dostawcy Dworu Jego Cesarsko-Królewsk. Mości 

mają honor zawiadomić Szanowbą Publiczność, iż 
przy ulicy ELEKTORALNEJ Nr 5, w domu p. Bersona, 

wprost Banku, otworzyli

pp. Kupców, w samej fabryce jakoteż w fi
pp. Szternbcrg i Synowiol ul. Ptasia.

Dobrycz i S-ką, Senatorska. 
Gleichgewich, Zelażni-Brama.
Kuźmin, Zimna.
Stow. „Merkury?
Marszałkęwięz, Przejazd.
Tngendrąjcht, Żelazna-Brama. 
Simon, Marszałkowska. 
Skorykow, Hoża.

egzystujący od r. 1829 na Grzyb o wie pod & 14. z d. 20 Stycznia 1384 r.

powiększonym i przeniesionym
został po tejże stronie Grzybowa, pod M 1, ulica Graniczna do domu p. Prywesa, 

' wprost ulicy Królewskiej, — zaopatrzony w wielki wybór 

Papierosów, Cygar, Tytoniu i Tabaki 
najsławniejszych fabryk Cesarstwa i Królestwa, poleca się łaskawie i przy­
rzeka pod każdym względem stado wełnić Szan. Publiczność. 19 R

SKŁADU WIN, DELIKATESÓW,
oraz Towarów Kolonjalnych,

Filja zaopatrzoną została w wielki wvbór wszelkich "Win, De­
likatesów k Towarów Kolonialnych, na róWni z dotych- 
czasowemi składami naszemi w równej dobroci i po tych sa­
mych cenach. Mamy nadzieję, iż nową l?ilja nasza zaszczyconą 
będzie takiem samem zaufaniem Szanownej Publiczności, jakiem odda- 
wha cieszą się dotychczasowe Składy naszó.

is3R ‘sjemlojw i shbckjc

Warszawska Parowa Fabryka 

BRYCZEK i RESORÓW 
A. AUGUSTYNOWICZ i S-ka,

Q9, Skład Główny ulica Erywańska Nr 5.
100 sztuk gotowych Bryczek 1 Wolantów, wielki 

zapas Resorów, Osi do wozów, Wozy parokonne i Jednokonne do ciężarów dla 
fabryk, orat yozy do węgli. 36—R

Fabryka przygotowała 30 sztuk Sa­
ni lekkich i wygodnych na wieś

• --------------------------------------------- 1 1 1 1 L - - M

Warszawska Fabryka

MAKAROŃÓWi
L. KRZYMUSKIEGO,

HTi? -
Ma zaszczyt zawiadomić pp. handlujących i konsumentów, iż wyroby Jej znacz- 

pie pfzbwyżę^ają swą dobrocią wszelkie przywozowe i zagrinięzne. a pMygotowująe g| 
je z wzoroWą czystością, z najlepszej mąki i jaj, śmiało rekomendować ińoże ich do- '' | 
broć świeżość i cenę. Wyroby zaś często napotykane w handlu ze smakiem kwasu, .1 
mydła i dziegciu, sprzedawane za wyrób Warszawski, są produktem przywozowym. v | 
i za taki fabryka nie poręcza. Makarony Warszawskiej fabryki są do .nabycia ilia a 
pp. Kupców, w samej fabryeć jakoteż w firmach: 1 . \|

Bałtyckie Towarzystwo Ubezpieczeń 
od Ognia w Rydze.

Biuro Generalnej Agentury na Królestwo Polskiej 
ulica Królewska Nr 37 w Warszawie. i

MICHAŁ LANDAU,
Zdolni Agenci poszukiwani są na bardzo korzystnych warunkach. 

43R

pp. Boye, Nowy-Świat j ■ ... 
Syndyk,. Graniczna. ' 'd
Przezdziecki, plac św. Aleksandra. 
Krupecki, Leszno. I
Piątk owski, Hoża i Stare-Miasto. i 
Langner, Nowo-Sena;torska. ' 
Voigt, Bielańska. •
Kriukow, Stare-MiaEto.
Emilja, Marszałkowska. 178R

Z powodu powziętego żanMatii' olWcrrAnTń śWepu, (któfójjo "ÓbSchTe właśnie poszuku­
ję), urządziłem w mieszkaniu M 15 w mieszkaniu Jii 15. ... ..isia s gM‘!ś Ea: ą sb

RZETELNA WYPRZEDA2
Biżuterji źłotej i srebrnej, Bkcamwi® ®~<s.

Zegarki złote, męz i dams, nowe z pierwszorzędnych fabryk zagranicznych 
Pierścionki zł ii .-, 56 pr.,od rs. 1.20, do 75 rs., Kolczyki, Msdaljony, Bransolet­
ki, Spinki, Szpilki, Dewizki, Kolijki, Krzyżyki, Pamiętniki Chrztu i Naparstki.

zhzetsttvstk: juwiler.
Nowy-Świat .\i 59, obok Świętokrzyzkiej. 144R

Magistrat miasta Warszawy.
Dnia 18 (3,0) Stymia 1884 r., o godzinie 12-ej w południę, odbędzie się'w sali li­

cytacyjnej JlJftgistrtMil Ib. Warszawy licytacja in plus przez opieczętęwąne deklaracje iia 
risieo teraźniejszego dzierżawcy nie spełniającego warunków kontraktu, ha dzierżawę do­
chodu za pfawo Stawiania krzeseł w alejach i na placach miejskich, licząc od dnfa zatwier­
dzenia licytacji do 1 (13) Lutego 1886 r., od rs. 36 kop. 13 rocznie. 7 'i?

.Mający zajnjap ubiegania się o takową przedsiębiorstwo złoży w ęzasję i miej- 
seu ■wyżej oznaczonym, na ręce p. o. Prezydenta miasta opieczętowaną deklarację, na­
pisaną na papierze Stęmplowym, ceny kop. '60, podług wzoru hjzoj zamicśzczonegó, wraz 
z kwitem Kiissy miasta Wapśzawy, na złożone w tejże Kaąęię Vadium w ilości rs. 50 
i na koszta ogłoszenia rs. 40, które nie utrzymującemu się prży litytaoji zhraz zwrócona 
będą.

Warunki są do przejrzenia w Wydziale Administracyjnym Magistratu, każdo- 
dziennie, wyjąwszy dni świątecznych. ?” . 3 —:i-— —

' . , . - i-.'Wzór do ćlolrleirsioj is
W skutek ogłoszenia z dnia. . .składam niniejszą deklarację, mocą ^której podejmu­

ję się wydzierżawić dochój za prawo stawiania krzeseł w alejapp i na placach miejskich, 
licząc od dnia zatwierdzenia licytacji do 1 (13) Lutego 1886 r., zK stanę N. Ń. rg., Ń. k., 
rocznie, (wypisać literami), poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom, W 'warunkach 
licytacyjnych zamieszczonym. .

Kwit na złożone w Kasie m. Warszawy, vadium w ilości rs. 50 i na koszta ogłosze­
nia rs. 40, przy tiinięjszem załączam. , ------ '

Białe moje zamieszkanie w N. N. (wypisać miejsce zamieszkania).
Pisałem dnia N. (wypisać dzień miesiąc i roky.

68r Podpisać wyraźnie imię i nazwisko.

SCKWTBC
uanmKS'ik

Tadeusza Dorożyńskiego,
roczynając od 1 Lutego 1884 roku, stanowić |?ędą ogiery: ?

Paganini, po King-of-Rent, czystej krwi angielskiej, wyprowadzony z Anglji, 
g-dzię potomstwo jego odznaczało się na wyścigach, po rs. 200 od klaczy 
Czystej krW> angielskiej i po rs. 100 od klaczy pól krwi.

Prięc-Be^ent, po Royal-Oak, pół krwi angielskiej, po 25 rś. od klaczy. J 
ócz lego po rs, 5’ cd każdej klaczy na stajnię. , "■ \
qrSiikowee odległe od sta ji dr. żel. Kijowsko-Brzeskiej Szepetówki o wiorst 
śt-icji zaś dr. żel. Odesko- Wołoczyskiej Płoskurowa o wiorst 30.

85R l

Do Zakładów Cukierniczych

1 Zahorskiego,
BIELAŃSKA Ni 5, ‘ - ELEKTORALNA Jfe 4,

Nadszedł wielki transport

^orxiloorxierels
najświeższych fasonów od 1 do 50 rs., które poleca się na bieżący karnawał.

Cnkry najlepsze funt GO kop. 37R

TPYiWiofas

I we wszystkich innych znaczniejszych renomowanych handlach WarBza.wy ijprowineji.



OTWARTY KHEDYT
c* w MAGAZYNIE UBIORÓW MEZKICH ZJEDNOCZONYCH MAJ- 
i STRÓW KRAWIECKICH w Warszawie, ulica Długa .V 20, dla każdego 
H mieszkańca miasta Warszawy, mogącego przedstawić dwóch odpowiedzialnych poręczy­
li cieli.—Interesanci zgłaszać się raczą do Kancelarii Spółki od godziny 4 do 8 po po- 
■j łudniu. 27—r

Przygotowanie i sprzedaż, poniższego środka, jako nie zawierającego w sobie części 
szkodliwych dla zdrowia, dozwolone na ogólnych zasadach handlu.

Dra Fr. Lengiefa

Balsam brzozowy.

PELLETIER

n

;WbWllllH!liH!IIHHIi:t!tllltllH
liOittHUCKS ■*> B • 

PELLETIERtu w . ■ - • ł iz
Wczterech koloraeu.5;H/łLec,chetiii>it,s s J- 

• -, ,xg6treezig«corhftl» s ■>
E 19 rueJz^ob^PAllYŻU.^1^^^ |

Sam sok drzewny, otrzymywany z brzozy przez wywiercenie pnia tejże, od najdawniej­
szych lat, jest najdoskonalszym środkiem upiększenia twarzy; przerobiony zaś według prze­
pisów wynalazcy, wywiera skutki prawdziwie zadziwiające. Pociera się nim wieczorem twarz 
lub inne miejsca skóry, nazajutrz już naskórek się wygładza, przez co'płeć staje się nadzwy­
czaj białą i delikatną,—Balsam teń wyrównywa zmarszczki na twarzy, oraz znaki ospowe, 
nadając jej kolor młodości, skórze nadaje białość, delikatność i świeżość, usuwa w krótkim 
czasie-piegi, plamy wątrobiane, czerwoność nosa, węgry i inne nieczystości skóry.—Cena sło­
ika wraz z przepisem rs. I kop. 50. 1K

Składy w Warszawie: u p. Aleksandra I&ocha, Krakow- 
skie-Przedmieście Nr 83 i u p. lueona i S-ki, Nowo-Senatorska 4.

:V»'.Każfle pudełko zn- S-; Każdy flakonik ob-Xi 
lapionejest'pieeząt- s lepiony jest pjecząt-T 
ką tu wydrukowaną, ł l>ą tu wydrukowaną.ty

■ w czterech kolorach, j.
..r

, FABRYKA w daniu 1. FRERE19 rue Jacob wPAUT’ZC.
U wszystkich Aptekarzy i w Składach pei-lum. -V PtllilljlIiiliitollHIllUWIIi

PROSZKIIDO ZĘBÓW- PELLETIER’A .
z łon k ArjtP a n y.z k iegj j a Sad e m ii ,- lekarskiej # «

ODONT.YNA PELLETIER’Art # ELIXI R|P,EL1.ĘTIERS 
Nadaje białości zębom bez psucia emalii <: Wzmątaia dziąsła,'uśmierza ból zębów, I 

. i wstrzymuje próchnienie. < . .<<■ - perfumuje Ais^ą.'..
mmmmiii

l-Ai r* ' ’ w w * * wu hwu nivuurvin ..in gw.
[>• KIEGO, z cze-m się polrcam Szan. Publiczności.—Z szacunkiem

WIKTOR WOJTULEWICZ.
Jedn. nieśnie zwracam uwagę, że prowadzony dawniej przeżeranie Zakład przy 
’ ~’:o.. suie-Przedmioście. A« 40, sprzedany obecnie p. Migasińskiemu, nie ma 

' . 198R

RESTAURACJA
pod firmą „W JE TT O

przy ul.Krakowakio-Przcdmieśdie nad handlem win p. SIMONA i STEC

(f K A P S U Ł l< I i P I G U Ł K I )
Z BROMKU KAMFORY (

S DOKTORA GLIN <
. Laureata facu/łetu medycznego w Paryżu. Nagroda Montyon.

'5 KAPSUŁKI i PIGUŁKI Dra CLIN z bromku kamfory używają się I 
A w chorobach nerwowych, mózgowych, w dolegliwościach sercowych i od- | 
X dachowych, oraz w następujących przypadłościach: astmie, bezsenności, s 

kaszlachnerwowych,spazmach,palpitacjach,kokluszach,epilepsyi,kon- t 
j wulsyach, zawrotach głowy, zagłuszeniu, gorączkach, migrenie, wcho- ’ 

rjopiep^che’rza i kanałów moczowych i na uspokoj cnie całego organizmu. I 
•V" należy wystrzegać się podrobień. > wymagać, jako gwarancje. 4
ff. HA KAŻDYM FLAKONIE MARKĘ FABRYKI (ZASTRZEŻONĄ;, OPATRZONĄ W PODPIS
5 ;■ j . Cłin & Cie i Medal Nagrody Moutyon {

tś' ___  KabyłracmóiiiA wPorjiiiiu Cliii ot Cie, U. ruo F.aeiiie; laś w Wsr«i»wlo 4
i I na prowinej-i aa poafedniftwani wajstkleli aptekartr u których -niajduj.i liy jednoearinte

Niezależnie od egzystującej od lat dawnych w Nadrońskiem mieście BARMEN, 
fabryki pod firmą W-m Hóltring &. Comp., założyłem w Łodzi fabrykę 
pod firmą

Wilhelm Hóltring Junior, 
gdzie wyrabiać będę: G immę do obuwia, Szelki, Podwiązki i wszelkie temu 

podobne artykuły gumowe.
Główną i wyłączną sprzedaż powyższych wyrobów na Królestwo Polskie, 

powierzyłem domowi handlowemu

w Warszawie, przy ulicy Elektoralnej Ni 6.
Zapewniając, że staraniem mojem będzie zdobyć sobie w kraju tutejszym taką 
renomę, jaką od lat wielu cieszy się wyż wspomniona fabryka w Barmen, 

pózostaję z uszanowaniem
Łódź i stycznia 1884 r. Wilhelm Ilóltrisig Junior.

IV powołaniu się na powyższe ogłoszenie, mam honor polecić się niniejszetn Sz. 
pp. Odbiorcom tak co do obstalunków na- późniejsze dostawy, jak również i co do 
zakupu gotowych wyrobów, ku ćzelnu utrzymywać bę lę. przy moim kantorze stały 
skład wsżelkićh wyrobów powyższej-fabryki. Z uszanowaniem -

137R Henryk Feigenblatt, Elektoralna Nl’ 6. 

W mieście gubernjalnem PIOTRKOWIE, jest do sprzedania

0)o sprzedania

 «w

Wyroby złote 58 próby.—Butony, Kolie, Medaliony, E
Krzyżyki, Pierścionki, Dścsizki. Breloki

masiv murowany, jedno-piętrowy, składający 
się z 4-ch dużych mieszkań po 3 pokoje z ku­
chnią, 2 suteryny, 2 facjaty, 6 dużych pi­
wnic,-2 balkony, 2 werendy, ogród fruktowy 
i warzywny 13,000 łok.  zawierający. Dom 
ten murowany przed 5 laty, z najlepszych 
materjałów, w pięknem położeniu, 10 minut 
drogi za rogatką Belwedei ską.—Bliższa wia­
domość w składzie futer A. Vogel et Comp., 
Wierzbowa .Xś 7. 227

Bezpłatna porafla aiatmlatoryjna 
dla niezamożnych chorych 

w KliniM Szuilali:
Dzieciątka Jezus 

i Ś-go Rocha.
Prof. Dr Popow, choroby wewnętrzne we 

Wtorki i Czwartki, od godz. 11 do 12l,'3 
w Szpitalu Dzieciątka Jezus.

Prof. Dr Efremowski, choroby- chirur­
giczne od 12 do l'/2, codziennie w Szpi­
talu Dzieciątka Jezus.

Prof. Dr Wolfring, choroby oczu od 12 
do 1'/., p. p. codziennie w Szpitalu 
Ś-go Rocha. 13—R

Suknie, Domina, Kostiumy 
Krakowskie i rozmaite inne, 
do wynajęcia w Magazynie Mód, Strojów i

Kapeluszy damskich
P. PASZKOWSKIEJ, 

ulica Długa, Hotel Polski. 224

Wino lecznicze
francuzkie, gorzkie, (Vin ambr de France), 
poleca Szan. Publiczności Skład Win Ed­
munda Langner, dawniej J. Riedla 477B 
oznajmiając, że Wino to przy analizie che­
micznej, w doświadczalni p. Doktora Wein- 
berga, jako posiadające  wszelkie własności 
zdrowotne; najprzychylniejszą zyskało opinję 
poleca się również Wino Austryjackie (Re- 
tzer) znitńe szerszemu kółku osób, osiągnięte 
ze szczepów reńskich, oraz lekkie i tanie 
czerwone (Viisslau). 3944

Brosze, Branzolaty, 
1, ete.

Wyroby- srebrne 84 próby.—Puchary, Kubki; Filiżanki, Podstawki, Ko­
szyczki, oraz-wszelka Biżuterja damska, srebrna.

Wielki wybór i najmodniejsze fasony.

CENY NAJPRZYSTĘPNIEJSZE.
Oprócz gotowych wyrobów, Magazyn przyjmuje wszelkie obstalunki podług 

żądanych rysunków na wyroby- złote z osady drogich kamieni, jako to: Brylan­
tów, Rubinów, Szmaragdów, Szafirów ete. 173r

BOŻYSZCZE
stacja kolei Brzesko-Kijowskiej w gubernji Wolyńskioj.

Celem zbliżenia się do moich odbiorców w gub. Wołyńskiej i Podolskiej, otworzyłem 
w Bożyszczach SKŁiiD WSZELKICH MASZYN ROLNICZYCH.

Łącznio z tym składem urządziłem YVARSZTATY MECHANICZNE które obok 
reperacji wykonywają także, w miarę obstalunków. roboty nowe,

Skład zaopatrzony w wyroby mojej własnej fabryki z Koła, w gub Kaliskiej, a o- 
bok tego sprowadzam wszelkie maszrny tak krajowych jako i zagranicznych fabryk.

M. OSTROWSKI.

FABRYKA KAFLI 
w Kluczkowicach, przez Opole Lubelskie, 

wyratia i posiada na składzie, znaczną ilość pieey- kwadratolowyck gładkich (ber­
lińskich), wielki wybór fryzów, gźeinsów, ozdobnych aufraeów. medaljonów, pieców 
majolikowych, kominków zwyczajnych i ozdobnych, wanien porcelanowych, po ce­
nach umiarkowanych z dostawą do Warszawy.—Bliższ-i wiadomość na miejscu lub 
w Warszawie w kantorze Jana Kleniewskiago, Królewska )«t 4. 145

Białe Rączki!
Najbardziej czerwono i opierzchnięte 

ręce, wybiela i wydelikatnia preparat 
..Lotion Heliodcrm p0 kilkora- 
zowem posmarowaniu, Cena za flasz­
kę rs. 1.20. — Sprzedaż w Perfumerji 
Aleksandra Kocha, Krakowskib- 
Przedmieście Ni 83. 20

DOM MUROWANY 
piętrowy z facjatkami, blachą kryty, z oficyną, stajnianr, -wozownią, szopą, studnią w po­
dwórzu, zwany hotelem Krakowskim, pod jw 46. Dom ten położony jest w pięknem miej­
scu, którego dwa fronty boczne wychudzą na dwie ulice prowadzące do stacji kolei żela­
znej Warszawsko-Wiedeńskiej, a front główny na obszerny plac przy kościele po-Bernar- 
dyńskim. Oprócz tego jest jeszcze w dziedzińcu miejsce na postawienie frontowej oficyny, 
z której znaczny dochód otrzymać można, zwłaszcza, że lokale w Piotrkowie skutkiem szyb­
kiego wzrostu miasta i ludności, coraz są droższe. Wspomniony wyżej dom nie ma żadnej 
pożyczki skarbowej, ani żadnych długów. — Wiadomość o cenie, jak również o szczegółach 
kupna, powziąć można u właściciela tegoż domu, zwanego hotelem Krakowskim Jfc 46. 233

Przy Głównym Składzie Zegarków
M. J. AUGUSTYNOWICZA,

Krakowskie-Przedtnieście .Ne 9, ( óg ulicy Królewskiej).
z początkiem roku bieżącego zostnł

prawdziwego Kachetyńskiego, nadszedł do 
nowo-otworzonego składu, róg Saskiego pla­
cu i Królewskiej w domu 5. Czasowa zaś 
sprzedaż takowego przy ul. Królewskiej do­
mu .Nłi 3.—Osobom biorneym większą ilość od­
stępuje się stosowny rabat. 103

Izaak Kadżarduzów.

148R

ido Foiśrczoozi:, uznane za najlepsze.



11 Wtk, Hi W tawli
" 51. NOWY-ŚWIAT 51, naprzeciw apteki p. Lilpopa.

Potooan w wielkim wyborze: Hafty na dywany, Poduszki, Pasy na meble, e- 
”• wa»eikie hafty: na suknie, atłasie, aksamicie, plnszu. Kanwy, Desenie najmodniej- 
y*- Wieszadła rzeźbione i inkrustowane ozdobione haftami. Towary Nieiarskie i Galanteryjne, 
wwnelj prawdziwe fiszbinowe: gotowe i na obstalunki. Wszystkie towary po cenach nizkich.

mr JHC. SCBaH^WoST.

UWAGA.
Skład Tabaczny Józefa Rawskiego, Długa Nr 17, 

poleca znaczny zapas wrrnbów tabacznych z fabryk rygskieh KROSSA, BERG- 
AV ITZ A, A. L’ESPERANCE z Petersburga, TOEPFFERA z Dorpatu i wielu in­
nych, hurtowo i detalicznie z ustępstwem znacznego rabatu. 267

Irancuzka młoda z dyplomem poszukuje 
lisbcyj w porannych godzinach, za nmiar- 
^'■wanem wynagrodzeniem. Wiadom. w kan­

torze nauczycielskim Anny Damerau, Kra- 
kowskie-Przedmieseie Jfe 36, wprost Saskie- 
g° placu. 1194
X auczycielkn z patentem udziela lekcje
11 muzy id. Chmielna fe 28a, ńi. 11. 1186 A

tł°ny i guwernantki francuzki są do umie- 
liszczenia. Wiadomość w biurze naticzyciel- 
"kiem Anny Damerau, Krakowskie - Przed- 

ście Jfe'36, wprost Saskiego placu. 1069 
Gudent uniwersytetu 2-go kursu, matema- 
IJyk, poszukuje korepetycji lub kondycji w 

arszawie. Uprasza się o łaskawe sklada- 
®lft adresów w kantorze Kurjera Warsz. 
£23 liter, S. K. 200________
| otrzebną jest młoda osoba, niemka, do 
■ małych dzieci do nauki, zarazem umiejąca 

na maszynie bieliznę. Wiadomość: S.
Wysocki, fabryka ram, Nowy-Świat Je 19.
I czeń 5 klasy, filolog, poszukuje korepe- 
Jjtyeyj za wynagrodzenie lub stół i miesz­
kanie. Wiadomość u Sikorskiego, ul. Nowo- 
liple M 16._________________  214________
1 auczyctelka z patentem poszukuje lekcyj 
ił na godziny, oraz muzyki. Wiadomość: nl. 
Aowy-Swiat 16 19, mieszk. 9. Tamże można 
gię egzercytować. 1224

Biuro kaucjonowane, Załęska. Niecała 4. 
potrzebna niemka z krawiccczyzną i dru­
ga ze znajomością metody Freblowskiej. 1228 

Francuzka przybyła z Paryża, z wykształ­
ceniem, zaraz do umieszczenia. Wiado- 
';e: Nowy-Swiat 40, mieszkcnia 14. 1172

Nauka i wychowanie.
7“ hokeje angielskiego lub niemieckiego, 
/^poszukuje sio pokojn. Oferty: Chmielna 

mieszkania 16. 919
t’Udent uniwersytetu, medalista, udziela 
Łjjcyj i korcpetycyj. Pańska 24, m. 4. 165 
nauczycielka z wyższym patentem i mu- 

poszukuje lekcyj. posady stałej w 
^jrszawle lub na wyjazd. Hoża 18, m. 16, 
||°ny niemki z wszelką kwalifikacją reko- 
l»£!endnie Alfred Jarzy Waliczek, Poznań.

Irancuzka pragnie dawać lekcje konwer­
sji. Adres nl. Marszałkowska Ni 48, mie- 
!2ęąnia 10.____________________ 1056

VPrzedat deseni do koronek, oraz lekcje 
Gjoronek. Wspólna 21, mieszk. 19, lub też 
Jljcrzbowa, oklep Roszkowskiej, 1052 
nauczycielka niemka, pedagogicznie wy­
li kształcona, poszukuje lekcyj. Porozumieć 

? można codziennie do 12 w południe. Ordy- 
dom Sióstr Miłosierdzia wprost cyrku.

Guwernantka młoda ze śpiewem, oraz 
bona niemka, posiadająca polski, mogą 
^aleść pomieszczenie na prowincji, pod ko- 

rzystnemi warunkami. Wiadomość w biurze 
®auczycielskiem A. Damerau, Krakowskie- 
Ł^edmieśeie Jfe 36, wprost Saskiego Placu.

Posady i prace.

Piwowar czech, 38 lat wieku liczący, od
20 lat czynny w swoim zawodzie, od lat 

12 prowadzący samodzielnie 2 największe 
browary maszynowe, posiadający najlepsze 
świadectwa z miejsc, gdzie najlepsze cze­
skie piwo wyrabiał, poszukuje odpowiedniej 
Posady. Oferty pod lit. J G. Kom. adreso­
wać prosi do biura ogłoszeń Rnjchmana i 
Freądlera w Warszawie. 73
Utróż domu któren od lat kilku pełni te o- 
flbowiązki, poszukuje miejsca zaraz lub od 
1-go Marca, posiada chlubne świadectwa i 
rekomendację. Adres: ulica Marszałkowska 
jfe 17A, do stróża. 151
potrzebni są na wieś: ekonom kawaler, z 
£ dobremi świadectwami i leśniczy, do pil­
nowania lasów, także z dobremi świadectwa­
mi. Wiad. u p. Ołtuszewskiego Wielka Jfe 13, 
Lucharz kawaler, potrzebuje kondycji od 
Ol-go Lutego, znający swój faeh, z dobre­
mi świadectwami i dobrą rekomendacją. 
Wiadomość: Jasna X 7, up. doktora Ciun- 
tiewicza. 1037

{jotrzebny jęst pomocnik i praktykant
miernictwa na prowincję. Wiadomość: ul. 

Ogrodowa Jfe 5, mieszkania 23. 1049 
(czeń potrzebny Jt>at do apteki Mullera w 

jŁodzi. 1027
I okaj niemiec z bardzo dobrem świade- 
jjetwem, mówiący tylko po niemiecku, szu­
ka miejsca lokaja. Może zaraz się zgodzić. 
Dowiedzieć się można na iik Kruczej dom 
U 10b. mieszkania Jfe lb 1128

Czeladnik stolarski, pewny i prędki w swo­
jej sztuce, na roboty krzywe meblowe, po- 
trzebny zaraz. Nowo-Senatorska jfe 2. 1154 

/Żądają osoby młodej, wykształconej do 
towarzystwa i wyręczania w gospodarstwie 

domowem. Złota 16, miesz. 3._________1162
|’kończony uczeń b. Instytutu Gospodar- 
Ufitwa i Leśnictwa w Marymoncie, nastę­
pnie pełniący dłuższy czas obowiązki rządcy 
w W. Ks. Poznańskiem, żonaty, z nieliczną 
familią, poszukuje zaraz odpowiedniej posa­
dy. Zgłoszenia nadsyłać można do kantoru 
Kurjera pad literami H. K.________ 6215

Właściciele warsztatów, fabryk, zakła­
dów handlowych i t. p., którzy żyezyliby 

uporządkować swoje rachunki lub wprowa­
dzić prawidłową rachunkowość, raczą nad­
syłać swoje żądania do kiosków róg Bra­
ckiej i Chmielnej oraz Zielnej i Chmielnej. 
Żądania podobne uskutecznia specjalny bu- 
chalter za skromnem wynagrodzeniem. 212
Dządoa domu kawaler, obeznany z odpo- 
Ilwiedniemi przepisami policyjnemi, admi- 
nistraeyjnemi i procedury sądowej, z kaucją 
200—300 rubli, potrzebny jest zaraz. Zajęcie 
stałe dwie godziny raniutko i dwie po połu­
dniu. Płaca 240 rubli rocznie. Oferty z po­
daniem stanowiska, rekomendacji 2 znanych 
obywateli warszawskich i adresy, składać 
należy do kasy łazienek Ku za na Marjen- 
sztacie, pod literą J. B. Czy a uznaną bę­
dzie za odpowiednią, wezwany zostanie przed 
1 Lutego dla osobistego porozumienia. 1173 
i otrzebni są czeladzie introligatorscy. Ul. t Nowolipki Jfe 3. 1188
lontów poszukują na Warszawę. Oferty 

jlproszę składać pod lit. D. 29 w kantorze 
Kuriera Warszawskiego. 1177

Potrzebna do towarzystwa osoba nie mło­
da, dobrego domu, znająca krój i szycie, 

ruski język i pismo, oraz niemiecki język. 
Mnżna się widzieć od godziny 11 z rana do 
12. Instytutowa domu Jfe 6, m. 1.______ 1181
IJotrzebne są zaraz panny do znaczenia 
I bielizny atłaskiem. Elektoralna 17, m. 7. 
I potrzebna sklepowa z kauęją. Wiado­

mość: Nowo-Wielka 5, w piekarni. 1171

I fanny zdatne potrzebne są do ubierania 
kapeluszy. Bielańska Jfe 12, w magazynie 

Mafjt Ferencowicz. 1161

I okaj kawaler z dobremi świadectwami 
^poszukuje miejsca. Wiadomość u stróża: 
(Aleje Ujazdowskie) róg Koszyków i ulicy 

Róż Jfe 12.___________ 1196

Potrzebne są panny podręczne do l,ra-
wiecczyzny. Aleja Jerozolimska Jfe 17, wia­

domość w kawiarni.______________ 1192

Jest do sprzedania suknia erfime jedwabna, 
ubierana adamaszkiem, dwie sukienki różo­
we i okrycie dla panienki, od 10 do 11 lat, 

użyte papę godzin, oraz suknia grenadinowa 
czarna, niebieska jedwabna, popielata weł­
niana, stanik aksamitny i różne drobiazgi, 
wszystko mało używane. Wiadomość od 11 
do i-ej. Złota 13a, mieszk. 14.______ 1222
Pośrednik (Stadtreisender) do rozprzedały

towarów na miejscu, potrzebny jest zaraz, 
przy fabryce kreplisów. Oferty można skła­
dać pod literami I. B. w kantorze Kurjera 
Warszawskiego._________ ______ 1240_____
Potrzebna jest osoba do prania i wykoń- 
J czania koronek. Wiadomość: plac Krasiń­
skich, domu Jfe 3, pod filarami na 2 piętrze, 
mięszkania Jfe. 9. 1225_____
i; omiwojażer 25-letni, znający języki: 
Iłpolski i niemiecki, obznajmiony z gałęzią 
sukienniczą i ubiorów męzkich, w przymie­
rzaniu i krajaniu, poszukuje na nizkich wa­
runkach pomieszczenia od 1 Kwietnia. Po­
siada dobre świadectwa i rekomendacje. 
Oferty uprasza składać w kantorze tegoż 
pisma pod L. B. 500. 1193
IFadrabianie pończoch po kop, 30 przyj- 
[|muje fabryka, przy ulicy Zgoda Jfe 1. 1212 
Potrzebne są panny do staników i do I spódnic, do pracowni H. Sięraeżek. Ulica 
Mąrjańska Jfe 2 lit a. 1243
||łody paryżanin zaraz do umieszczenia, lii posiadający dobrą rekomendację; tamże 
potrzebną jest bona francuzka. Wiadomość: 
ulica Bielańska Jfe 17, u p. Cieślińs^lej. 1244 
i) maszynistki udoskonalone wszyciu bie- 
<lizny męzkiej, znajdą stałe zajęcie. Mar­
szałkowska Jfe 2G, mieszkania 17. 1226
rotrzebne są maszynistki do bielizny, pod­

ręczne i do dziurek, mogą brać do domu, 
rasda 40. ai«MksaU 7. 1W7

Człowiek żonaty, bezdzietny, w średnim 
wieku, b. wo skowy, znający języki: pol­
ski, ruski, niemiecki i rachunkowość, poszu­

kuje jakiegokolwiek zajęcia. Ulica Książęca 
Jfe 7, mieszkania 16.____________ 1216

Zecer może znaleźć zajęcie z życiem, mie- 
szkaniem i pensją. Miodowa 3, w drukarni.

Osoba młoda, dobrze wychowana, z pro­
wincji, poszukuje miejsca kasjerki, sklepo­
wej lub innego stosownego dla siebie zaję- 

eia. Wiejska Jfe 16, stróż wskaże._____ 213
Człowiek umiejący pisać dobrze, potrzebny 

jest do fabryki d> zawijania i pakowania 
towaru. Świadectwa co do prawości charą- 
kteru, są konieczne. Wiadomość w biurze o- 
głogzeń Rajchujaną i Freudiera, ulica Sena­
torska 18. 221

Kupno i sprzedaż.
Skarpetki pończochy, kamasze bez szwu, 
*po cenach fabrycznych, koronki niciaue, ru­
skie. Przyjmuje się szycie bielizny. Nowy- 
Świat 70, mieszkania 14.________ 20_______
treble, kilka garniturów używanych, oraz 

dwa czarne Utrechtem kryte. Miodowa 13, 
u tapicera. 380
hawiarnia do sprzedania, w dobrym pan- 

keie, róg Siennej i placu Witkowskiego.
ątebli garnitur mało używany i szeslong, 
jffza cenę nizką. Leszno Jfe 15, u tapicera. 
f ortepian 7 oktaw, 3 wprejse, Hetera, 
fjest do sprzedania za 225 rs., z gwarancją. 
Jerozolimska Jfe 21, mieszkania 12 973

alanse używane, różnej wielkości, do wy- 
sztancowania i pozłacania, poszukują się.

Oferty upraszam złożyć pod lit K. K. 8 w kan- 
torze tegoż pisma._______________ 974_____
Fortepian Hoferowski, mało używany i 
11 etersburskiej fabryki Wittmack, 7-okta- 
wowy, z angielską mechaniką, sprzedąje się 
u organisty kościoła po-Reformaekiogo. 1023
i aszyny nowe pięknie szyjące, Whelera 
’li Wilson’a, za rs. 30 i Singera za rs. 45, 
są do sprzedania. Leszno Jfe 36, m. 9 1074

yprzedaż zupełna kwiatów, po zwinję- 
|| toj fabryce, po cenie kosztu, urządzona 
w sklepie wyrobów kuchennych K. Wilkansa. 
Nowy-Swiat Jfe 58.______________ 501_____
U o sprzedania suknia atłasowa niebie- 

ska, raz użyta. Nowy-Świat Jfe 32, m. 6.

Jjianino nowe 500-rublowe, sprzedają za 
340. Bracka 5, m. 20.________179

IFowy-Świat Jfe 56, mieszkania 14, są do 
IIodstąpienia dwie suknio jasne jedwabne, 
ż powodu wyjazdu.___________ 971________
Jeszcze są do sprzedania ogórki kwaszo­

ne, w małych baryłkach, owoce suszone, 
konfitury i serki owocowe z gub. Podolskiej. 
Plac Warecki Jfe 16, mieszk. 5.895

Meble bardzo gustowne z 5 pokoi, całe n- 
rządzenie lub częściowo, oraz lustra, fi­
ranki’ rolety, olejodruki, lampy, dywany, re­

gulator, za przystępną cenę. Twarda Jfe 6, 
w pałacyku, mieszk’ 41._________ 950______
«eble. Kompletne urządzenie z 6-ciu pe- 
 koi, garnitury ozdobne, szafy rozbierane, 

łóżka, tualeta, umywalnia, lustra złocone, 
trema, urządzenie jadalnego pokoju, pompn- 
diurka Utrechtem kryta, biurko i firanki do 
sprzedania. Róg Marszałkowskiej Jfe 26 i od 
Chmielnej Jfe 27, mieszkania 30._______ 954

Jłardzo tanio do sprzedania, garnitur mebli 
Jsalonowych, lustra, garnitur cały kryty, 
ufet dębowy, dwanaście krzeseł, stół wielki, 

stolik samowarowy, zegar, tremo, łóżka pa- 
ryzkie, tualeta, umywalnia, szafy wielkie, 
szafy małe, sofka turecka, biurko czarne 
rzeźbione z krzesełkiem, biuro wielkie dębo­
we, stoliki do kart, stoliki okrągłe, pult do 
skrzypców, taboret szrubowy, słupy czarne 
rzeźbione, kandelabry siedmio-ramienne, fi­
ranki, rolety, wieszadło, lampy, świeczniki 
ścienne i żyrandol. Zielna 12a, stróż wskaże. 
/Żyrandol salonowy, świeczniki ścienne do 

sprzedania. Sienna 3, mieszkania 4. 534

Mebla do sprzedania: garnitur szofejzowy 
atłasem kryty, krzesełka czarne fantazyj­
ne, stolik i konsolki, szeslonżek buduarowy 

damski jedwabny, otomana duża otwierana, 
biureczko damskie misternej roboty, lustra 
ęzarne, tualeta, szafy, para łóżek, kredens i 
stół dębowy z bogatą rzeźbą, napoleonki, 
szeslong, portjery z kilku pokoi, firanki, fo­
tel duży przed biurko i wiele sprzętów do­
mowych. Bracka Jfe 12, drugi dom "od ulicy 
Chmielnej, stróż wskaże.___________ 1076
|ęeble io Sprzedania z kilku pokoi, bardzo 
jf|tanio. razem lub ezęściowó. Chmielna 25, 
droga brama od ulicy Marszałkowskiej, stróć 
wałtałe. M8

no opnodania różne damskie ubiory, bie- 
UMzaa, fatto. Nowy-Świat 08, m. 41 1194

L oni para rosłych kareeianych, rasy arab- 
lYskiej, oraz koń wierzchowy, kary, do sprze­
dania w zajeździe na Dziekance, obok ko­
ścioła Ś-go Józefa na Krakowskiem-Przed- 
mieścin. Kupujący zgłosić się zechce na uli­
cę Ordynacką' pod Jfe 2, mieszk. 21, w domu 
hr. Krasińskiego.1088

Cprzedaje fortepian 7-oktawowy, cena u-
nniiarkow.ma. Piwna 9, m. 6.1221

Garnitur mebli franonzkich jest do sprze-( 
dania nie drogo. Ulica Hoża Jfe domu 11, 
mieszkania 10. 1202

6 0 zbycia niżej kosztu garnitur tumako- 
IJwy i szopy męzkie, tuzin damskich koszul 
i kredens dębowy. — Tamże potrzebną jest 
panna do znaczenia bielizny. Uliea Krucza 
Jfe 19. mieszk. 11. 1217

Do sprzedania meble z salęnu z portie­
rami, kolumny z figurami, 2 duże lustra, 
szafy, stoły, piękna tualeta, różne rzeczy 1 

suknie. Chmielna 33, w podwórzu, prawa 0- 
statnia oficyna. 2-e piętro 25, do g. 4. 1204

2 suknie atłasowe wieczorowej na dobry ł 
wzrost, po rs. 20. Piękna 21, m. 4. 1216

I Jałto paryzkie nowe na osobę dobrego 
wzrostu, pozostawiono do sprzedania, oraz 

biurko orzechowe dobrej roboty. Żurawia Jfe 1, 
sklep galanteryjny.  1219

Futro męzkie, lisy ze situnksowym kołnie­
rzem, prawie zupełnie nowe do sprzeda­
nia, za cepę przystępną. Wiadomość: Czysta 

Jfe 4. stróż wskaże. 220

Do sprzedania suknia ślubna biała atła­
sowa. Śliska Jfe 42, od godz. 12—7, stróż: 
wskaże. 1213 

Fortepian Małeckiego, najnowszej ‘kon- 
fstrukeji, z medalami, prawie nowy, cenał 
praktyczna. Miodowa Jfe 3, od frontu 17. 118&

ho sprzedania z powodu rozbiórki drzwi 
i okna z okuciem, futrynami i bez, niece 
i t. p. Ulica Dobra Jfe 1.1231

Ijaszyna do robienia pończoch w różnych 
U gatunkach Nr 11, angielska, najnowszej 
konstrukcji, w zupełnie dobrym stanie. Wia- 
domość: ulica Jerozolimska jfe 36, mieszk. 14
4 Finn Bukietów najmodniejszych i gar- livUv niturów balowych, batystowych, je-' 
dwabnych, z owozów i sznelowych (te osta- j 
tnie są obecnie najmodniejsze w Paryżu).

Do kotyljona Bukieciki pachnące z nume­
rami po 15 kopiejek.

[Jagety z szarfami rozpowszechnione za- 
Jjgranicą do wszystkich tańców z figurami, 
oraz po 25 kopiejek do wyboru Bukiety du­
że z wysortowanych kwiatów, poleca fabry­
ka Fijałkowskich, Senatorska Jfe 18, wprost 
kościoła, na parterze. 217 
Szczeniaki czystej rasy nenfundlandr, 
Srzadkiej piękności, są do sprzedania. No- 
wolipki jfe 3, u stróża.1189

Z powodu braku miejsca, jest do sprze­
dania. garnitur mebli zagranicznej roboty, 
orzechowy, bardzo mocny, tasonem foteliko­

wym, składijąty się: z kanapy, stołu, 2 fo­
teli i 6 krzeseł krytych czerwonym wełnia­
nym rypsem, za ostateczną cenę rs. 100. Ul. 
Zielra 20, mieszk. 21. 1207

Fuzja dubeltówka, systemu Lańkastra, ta­
nio do sprze ia”ia. Można widzieć od go­
dziny 3 do 6 po południu. Mazowiecka 11,i 

mieszkania 4.   1232

Garnitur mebli orzechowych: 6 krzeseł, 2 
fotele i kanapa rypsem kryte, dwa lustra, 
sztych, jedno tremo, do sprzedania za bardzo 

nizką eenę. Krakowskie-Przedmieście Jfe 15, 
Stróż wskaże._________ 961
Iteble ozdobne z 6-cln pokoi, bardzo mało 
“używane, całe urządzenie lub częściowo, 
jest do sprzedania bardzo tanio. Ulica Zielna 
Jfe 4. m. Jfe 1, na 1-szem piętrze, pomiędzy 
Złotą i Chmielną. 710_____;
Mąka żytnia do sprzedania. Wiejska Jfe 1, 
lllwiadomośću stróża. 1106

Fortepian 6 oktaw, ty dobrym stanie, dp 
f sprzedania tanio. Bednarska Jfe 3, m. 25.

Garnitur mebli orzechowych, pensowe po-: 
krycie, w dobrym stanie, jest do sprzeda- 
nia. Grzybowską Jfe 21, mieszk. 12. H63

kio sprzedania 2 suknie jedwabne: biała, 
||i różowa i jedna wełniana. Aleje Jerozo- 
limskie Jfe 23, mieszkania 3. 1230 {
U o sprzedania pa.tot na lisach na wa­

cie, tużurek czarny nowy. Kanarki karo­
lińskie. Wyżliczka ponterka 3-na. Chmielna 
Jfe 6żA, mieszkania 26. 1 23



Brackn 6.

4 Izlepłk dystrybucyjno-wiktnałowy do sprze- 
Hdanin. Ulica Żelazna Aft 17.1030 0'

■h. agle egzystujące od lat 30 są do sprze- 
.IfIdania. Ptasia Aft 4, obok Żelaznej bramy.

Aosbojietio JLjoiuypoK).—Bapinaita 11 (231 Bnoapa 1884 r»

Mamki sa do umieszczenia u akuszerki- 
Ulica Biała Aft 1. 1167

RS. 10,000 do wypożyczenia, na 1-szy tylko 
numer po towarzystwie. Wiadomość u p. 
Ekurzyńsfcego, Przejazd 2, między godzi­

ną 5-tą a 7-mą.________________ 814_____
k aklad~iotograficzny w Radomiu do sprze- 
/.dania lub wydzierżawienia. Wiadomość: 
Piękna At 1D. m. 12.677

W drukarni Kurjera Warszawskiego—Plac Teatralny nr 4i3c (nowy o). ,, —
Redaktor Wacław Saymanowilti.—Sekretarz Redakcji Tadeusz CzapclskL—Wydawca Gustaw Gebothnor.

Ii akuszerki mamka wiejska, z 
l4-miesięeznym pokarmem, bez dług"- ' 
zaraz, do umieszczenia. Brackn 6. 1.-—

Mamku zo świżym pokarmom. Sz#>a'llJ!.* 1 
zna At HO, dom Suskiego.____ H‘Ą_

Pies duży z rasy duńskich dogów, koloru 
ciemno-popielatego, uszy obcięte, brzuch

i nogi białe, z obrożą na szyi, zaginął dnia 
17 b. m. Znalazca proszony jest o odprowa­
dzenie takowego na Krakowskie - Przedmie­
ście pod Aft 54 do szwajcara Juljana za na-' 
g' odą i zwotem kosztów utrzymania. Pies 
wabi się „Nrro.“ Niemrawy posiadacz w ra­
zie wykrycia, pociągnięty zojtanir do sądo­
wej odpowiedzialności. 1169

r 1 E C E (fabryki).
Galewscy A. E., (dawniej), Tamka 17.

PIECE ZAGRANICZNE.
Le’”h(.9nfrit!- Or*a 7, kominki, ma* 

.ohkt, posadzki z terakoty, rury gliniani 
rr , J.’I0?A STOUSI3 (fabryki).
Gliwic F., Senatorska 20, i fantaz., ceny nizkia, 

PŁÓTNA i BIELIZNA (magazyny).
Gałkowski L., Marszalk. 59a, Mg Św etotrr. Sfa-an«’r5WvL’ K<f ‘PrzTłm'11 <,nin p?oto®t 
Łtra.is L., Nouą-śwt.ąt 43, pościel gotowa. POŃCZOSZNICZE WYROBY (fabrS * 
Heeh.o Gustaw, Świętokrzyska IL 

POŚCIEL GOTO W L

R E S T A U R A c J 'i 
Horktilanum. Kr.-Przedm.. róg Bednarskie 

SZKŁO, PORCELANA, F AJ ANI 
Oiwastkiewlcs F., Miodowa 1. 
Małczanow Michał, Zimna), kryszt. szkła 
Sch7fno,JA Ska' Wsenatorai
bchthnei A., rog Senatorskiej i Bielańskiej 

WINA KRYMSKIE i KAUKAZKia 
Zurabow J. Gr , Senatorska 25.

Z A P A Ł K I.
Kozłowski T., Główny skład zapałek kra­

jowych i zagranicznych. Senatorska ar 
ZEGARMISTRZE.

Gołembiowskt J., zcg. fach. Bielańska L 
ZNAKI METALOWE i PISANE (fabryki).

Bitsehan P., Długa 47, i aparaty kościefaa, 
ŻELAZNE WYROBY (składy).

Str»us A., Długa 39, filja Marszalk. 50%

Urzyjmuję krawiecczyznę; panny podro- 
g czne i do nauki potrzebne. Hoża 11, mie­
szkania 15. 155

Friedl, Werner i Lion, Wronia 31, Zakłady 
meehanicz. Kotlarniamiedźiżelaz. Odlewnia.

Gerlach & Co., Srebrna 8, maszyny ponw 
cuiczo ula fabryk i izemiost.

MATERJAŁY PIŚMIENNE.
Bazar szkolny, Krnkowskie-Przedmleście 

36. 1-e piętro w prawej oficynie.
MEBLE (magazyny).

DzJęgieleweki J., Świętokrzyska 8, zakła­
dy stolarskie, tapicerskio i roboty dekoracyjne.

Frumkin Bala, Ryhakl 10, największy wy­
bór wszelkich łóżek żelaznych, kołysek, mo- 
lii ogrodowych itp., po cenach niskich.

Globus P„ Bielańska 5.
MursztynĄ., r. Bielańskiej 8, nowoużyw.dnk. 
Piechowski i S-ka, .Marszalk. 60, róg Plan t 

Zielonego, meble nowe i używano, dekoracje.
RahongK..N.Swiat60,nowó,uż.dekor.cg.l84)- 
Tarnowski J. i Ska. Królewska 23, mebla 

wszelkiego rodzaju po cenach zniżonych.
Załęski i Ska, Marszał.63, meble i rob. debit.

MUSZTARDA (fabryki).
Arthur & Co., fabryka parowa, Leszno 4. 

KICI i NORYMBERSZOZYZNA.
Hackenberg&Lcsotke.wprostReformatów

OBUWIE DAMSK.I8 (fabryki).
EIcchschmidt Stanisław. Obuwia dam­

skie, Nowy-Świat 63 i Czysta 2.
OGŁOSZENIA DO DZIENNIKÓW.

Rajchman i Frendlor, Senatorska 11 
OPTYCY.

Gerlach G., dawn. Kr.-Przedni. teraz Czysta.1

Dzierżawa. Z powodu zmiany interesów, 
jest do odstę pienia zaraz na bardzo ko­
rzystnych warunkach dzierżawa w blizkości 

Warszawy, włók 10, przeważnie łąki 1-ej 
klasy, w glebie pszennej. Bliższą wiadomość 
powziąć możnn: ulica Hoża AS 7, m. 20, 1201

L toby chciał dla braku miejsca umieścić 
|| fortepian lub pianino bez wynagrodzenia, 
u porządnej, bezdzietnej osoby, niech się zgło- 
si na Chłodna 8, mieszk. 16.222

Akuseerka Bukowska przyjanjs 
spodziewające się słabości, w oddzM"7.

i wspólnych pokojach, zapewniając dyskr® 1 
i troskliwą opiekę. Opłata możliwie nainlł81 
Bednarska Aft 15. 843___ __

Icst do sprzedania z powodu podeszłego 
wieku właściciela, zakład introligatorsko- 
galanteryjny, egzystujący przeszło 30 lat, z 

nrządzeniom, lokalem i wyrobiony kljentelą, 
dający dobre utrzymanie. W razie potrzeby 
można otrzymać naukę tego fachu. Oferty 
uprasza się złożyć w biurze ogłoszeń Rajchma- 
na i Frondlera, Senatorska 18, pod lit. A. P

9 mamki są do umieszczenia u nku’W^ 
oŻefazna Aft 25. 1066
Mamka ze świeżym pokarmem u akuszerki. 
"Iprzjr ulicy Elektoralnej Aft 20, mieszk. Ę • 
i jest pokoik dla osoby spodziewającej Fll 
słabości, za umiarkowaną cenę, opieka i 8®*, 
kret zapewnia się. 1003

Sio sprz-jdania tanio interes przemysło- 
Ifwy, bardzo korzystny, daiącr netto około 
3,000 rs. rocznie. Wiadomość: sklep galante­
ryjny. Marszałkowska Aft 34. 219

Wiyżcł biały, żółto łatr, plac bez sierści 
nn boku, zaginął 13 Stycznia. Łaskawy 

znalazca odprowadzi za nagrodą. Krakow- 
skie-Pizedmieście Aft 407/1, mieszk. 19—Ko­
złowska. 1218

Układ na węgle jest do wynajęcia wraz 
pz kantorkiem. Wiadomość u właścicielki: 
ilica Furmańska Aft 6.1013

1Samka młoda, brunetka, ze świeżym i °k"' 
tym pokarmom, bez dlngn, jest u akuszęr* 

ki przr ulicy Wielkiej Aft 13, stróż wekatA

L o It a I e,

no wynajęcia 2 lub 3 elegancko umeblo­
wane pokoje z osobnym przedpokojem.— 
Wiadomość: Włodzimierska Ań 2/1325 U, mie­

szkania A? 6. 171
r/fjinął mopsik, jnsncj maści, z czarną 
/jmordką, z zakręconym ogonkiem; kto g® 
przyprowadzi na ulicę Chmielną Am 43c, otrzy­
ma wynagrodzenie, w razie zatrzymania g® 

, przedsięwzięto zostaną środki sądowe. Za­
trzymujący go podlegać będzie odpowiedzial­
ności sądowej.________________ 1184

Jest zaraz da odstąpienia na jednej z pryn­
cypialnych ulic skład węgla z żywym i 
martwym Inwentarzom. Wiadomość: Nówy- 

Świat A) 57, m, 10, od g. 3—6.1220

apteki. 
f-ttIra1ylB.,dzfarż.Soltykiewicza. Granicznall. 
Karpiński, Elektoralna 35, wina lecznicze, 

galmanin, parowa fabryka wód mineralnych. 
APTECZNE MATERJAŁY iSKŁADYFARB. 
Lipiec M., Graniczna 14.

ARTYSTYCZNE ZAKŁADY. 
Gorzelewski. Mazowieckallmalamfaporcel 

BŁAWATNE TOWARY. 
jBrrobBkiL., Nowy-Świat57. Towary tanb. 
k cEcnherg Żabia, wpr.'br.ogr.Sask. SklopAaG.

BROŃ i PATRONY.
EekterK.A J-, fabr. iskladhurt.fznacznyrab. 

hurt.) i detaliczny. Krak.-Przedmieścio 38.
CUKIERŃ I E. 

EwiecińskiE.Lcszno28.wars.fahr .czekolady.
CZYTELNIE.

EtiHkowtrka Ktsnylda. Elektoralna 7.
DYWANÓW (składy).

P. Gicłżyński. Marszalk. 65 (Skład w pod w.) 
GALANTERIA

BlDmęnbcrg,d.Wcrnic,Kr.Prz.85,d.Roezlera
StrausA. Marszalk. 50a,zabawki ifajerwerki. 
Wortman L., Wierzbowa 3, Miodowa 1.

GILZY (fabryki).
Cźsrow et Co., Chmielna 4, wprostBelle-Vue. 

GORSETY (fabryki).
IiKCfcłe Gustaw, skłajl gorsetów narysk., try- 
"kotarzy i tiurnlur, Świętokrzyska 11.

Etcincr Wilhelm, największa pajtowa fa­
bryka gorsetów. Świętokrzyska 24.______

ijosiadając koncesje, poszukuję wspólnika 
| z kapitałom rs. 1,000. do otwarcia prze­
mysłowego interesu. Oferty proszę składać 
wraz adresem do kantoru tegoż pisma pod 
lit. F. S. (l.COO).1191

2 pokoje z kuchnią, przedpokojem, wodo­
ciągiem, zlewem i piwnicą, na 1-m piętrze, 
w każdym czasie tanio do wynajęcia. Ulica 

Dobra Aft 29, mieszkania Aft 10. " 1231

ffakład B. Korpaczewskiego, kupna, wy- 
/jprzedaży i zamiany starożytności, przed­
miotów domowego użytku i ubrań damskich 
i męzkich mało używanych. Nowy-Świat 42, 
Rubli srebrem 1,500 jest do wypożyczenia, 

,na hypotekę miejską lub wiejską. Wiado­
mość: Karmelicka Aft 7, mieszk. Aii 10. 1009

Klamka młoda, ze świeżym, obfitym pokar- 
!Vmem, u akuszerki. Żurawia 1. 1151
^kradziono z dnia 20 na 21 r. b. 3 
nwy: czarną, czerwoną i białą w cz»rn® 
laty i 2 klacze: gniaią z oparzoną pr*'rł 
nogą i karą bez. biedry lowoi; bieliznę m««kł 
i damską, znaki M. K. i Z. J. w osa1'1'* 
Mało Lipie, gm. Nowa-Wieś, w pow. Grn* 
jeckim. Ktoby o podobnej kradzieży wisdzi®’*: 
niech da znać na ulicę Wronią Aft 17, m- ®> 
nagrody rs. 10) otrzyma. 1183 

llokój kawalerski jest do najęcia, może 
P być z cnłodziennem utrzymaniem. Erywań- 
ską Aft 5, mieszkania 14. 1210

L’upuje! złoto, srebro i drogie kamienie 
B?,jubiler Józef B»ther. Marszałkowska 65 — 
Tamże potrzebny jest uczeń. 1168

Bo sprsedimla » rs. 55 nimfa różowa 
atłasowa, zupełnie nowa. Widzieć można 
codziennie o 1 godz. 10—12 rano i od 4—6 

po południu. Uliaa Sienna Aft 3, 1-e piętro.

Interesa liandl. i mnjątk.

Pogrzebowy zakład B. Korpaczewskiego, 
skład trumien i wszelkich efektów pogrze- 
bowyeh. Nowy-Świat 42.___________ 18

r/okład B. Korpaczewskiego, kupna, wr-

Mamka ze świeżym i obfitym pok»rm(,ffl‘
Ulica Chłodna Aft 19, wiadomość U strozj^. 

JJamki wiejskie i miejskie. Ulica 
*1 Aft 19, u akuszerki.______________ 1234
l^arnka ze świeżym pokarmem, bez długu 
’•jest do umieszczenia zaraz. Ulica Lest#® 

Aft 37, mieszkania 10. 1209 —-

nńia 6 Stycznia zostawioną została w «®*. 
rożce kUążka do nabożeństwa, „Nabożen-, 
stwo Katolickie/ z literami W. Ł. ŁsfYą- 

wy znalazca raczy oddać do ochrony na 
cy Złotej.______________________ 1241
Cuka wyżlica kasztanowata, na 4 nogach 
’biała, zabłąkana, znajdu e się w hotelu; 
Słowiańskim u numerowego. Za zwrotem ko-i 
sztu utrzymania można odebrać. 1227

S”ktep z towarem białym i norymberszezy- 
zną,’w środku miasta, egzystujący o.l lat 

kilkunastu, z wyrobioną klijentelą, pomiędzy 
totelami, z powodu interesów familijnych 
jest do sprzedania, komorne nie drogie, mie­
szkanie przy sklepie. Wiadomość: Bielańska 
J.ft 4. w magazynie W. Biedrzyckiej, 964 
Ł klepik wiktuałów do sprzedania pzzy ul. 
$Bugaj Aft 1, na wprost koszar i komory 
wodnej. 913
,gj, otrzeba rs. 50 na trzy miesiące. Intere- 
f sanci raczą zostawić swój adres w bin- 
rze ogłoszeń. Senatorska 18, pod lit. R. 186

Iokal z 20 kilku pokoi frontowych z wszel- 
jkiemi wygodami, odpowiedni na zakład 
naukowy, do wynajęcia od 1-go Lipca r. b. 

Smolna Aft 17, drugi dom od Nowego-Świa- 
tu. Bliższa informacja u właściciela w tym- 
że domu. 1205
IJokól do wynajęcia dla kobiety na dogo- 
s dnych warunkach. Ulica Zgoda Aft 1, w 
fabryce pończoch, 1211

l)rzyjmujo się wszelka krawiecczyzna 
I damska, suknie balowe, podług najśwież­
szych żtirnali, po cenach nader przystępnych; 
w tymże magazynie potrzebne są panny do 
nauki, pożądańsze z prowincji. Ulica Wło­
dzimierska Aft 1, róg Świętokrzyzidei. — K. 
Brzeską,________________________ 223

Fryzjerka przyjmuje zamówienia na cze­
sanie dam, miesięcznie od rc. 3. Senator­
ska. Aft 20, mieszk. Aft 16. 1246

Doniesienia rozmaita.

Kobieta imieniem Franciszka, której dłu­
żną jestem 6 rs., niech się zgłosi po nie 
w Aleje Jerozolimskie Aft 9, mieszkania Aft 2. 

Marjanna Surnikowska._____________ 1233
kuknie balowe odrabiam jaknnjspieszniej 
’podług ostatnich żurnali, również przyjmu­
ję do odświeżania kostiumy wełniane z do­
daniem podszewki i robota rs. 6. Marszał­
kowska Aft 71. Gartkicwicz. 846

Hagte imgiefakle są d# sprsedanla przy 
"<uliey Nowo-Senatorskięj Aft 4, z powodu 
wyjazdu._______________________ 1180_____
Cklep wiktuałów do sprzedania za rs. 80, 
’z powodu wyjazdu, za rogatką Powązkow­
ska. Ulica Burakowska Aft 5/25,______1178
Uklep wiktuałów z dystrybucją, w dobrym 
’punkcie, jest do sprzedania. Wiadomość w 
składzie skór. Nalewki Aft 30. 1182
5)s. 2,500 potrzebne zaraz na pewną ewi- 
Jrkcją. Wiadomość: ulica Nowogrodzka Aś 7, 
mieszkania 3.__________________ 1175_____
f zynk do odstąpienia zaraz na Nowej Prn- 
1’dzo, przy fabryce, bardzo tanio. Wiado- 
mość na miejscu, ulica. Nowopragska Aft 91.

( klop spożywczy, narożny, z mieszkaniem, 
■0w bardzo dobrym punkcie, do sprzedania. 
Róg Chmielnej i Zgoda Aft 1. 1199

HAFTY SZWAJCARSKIE.
Górski A., Elektoralna 25, koronkŁbawełnydo 

kaltu i znaczeń, sprzedaż hurtowa idetaliczna.
J U B I L E R Z Y.

ArEzagl Józef et Co., Wierzbowa 612 (n. 1) 
Kalitom KrakowSkie-Przedmieśeie 77.
Radke G. & JŻelisławski A., Miodowa Ł 
Hosenhąnd Stanisław, Nalewki 14.

KAPELUSZE (fabryki).
Leonard, Miodowa 11, wyr. kraj. Cenynlskfa. 
Młodkowski Jan. ElektóralnaŚl. zagr. ikraf. 
Wcigt T., Krak.-Przedm„ róg Królewskiej 

wyborowe kapelusze krajowe i zagraniczne.
Wcigt T., ulica Długa, róg Miodowej, naj­

tańsze i najlepsze kapelusze krajowe.
KASY OGNIOTRWAŁE.

F. Wortheim & Co. Skład Nowoz'olna 42.
KSIĘGARNIE i SKŁADY NUT.

Gebethner & Wolff, Krak.-Przedm. 15. 
Orgelbrand Maur., Ń-Swiat67,Senators.2i 
Sennewald Gustaw, Miodowa 4.

KSIĘGI HANDLOWE (fabryki).
Bock A. & Csernak F., Warszawska fa­

bryka ksiąg handlowych. Bielańska 5.
Kreusch Wilhelm, Żabia 4. główny skład 

kśląg buchalteryjnreh, istniejący od 1828 r.
Winkler DL, Tlomackie 9, księgi handlowe. 

LAKIERY i FARBY OLEJNE (fabryki).
Karpiński i Leppert, Elektoralna 31 

LECZNICE DLA ZWIERZĄT.
Sienna 6a. Porady od 8—IQ'/.r.i od 2—5 po pot._____

Piać Teatralny nr 473c (nowy 5).

•u? najprzedniejszym punkcie Warsza- 
sjwy do odstąpienia sklep z towarem. 
Oferty proszę złożyć sub lit. F. F. w biurze 
ogłoszeń Rajchmana i Frendlera, Sena­
torska 18. 172
(.klepik wiktuałów z pokoikiem jest do wy- 
r nnję c i a w każdym czasie. Ulica Piwna 13.

ktaglo są do sprzedania. — Ulica Wilcza 
pjft 15.___________ 202________
i. klep wiktuałów jest do sprzedania znbezcen 
pz powodu słabości. Tamka Ań 9:_____ 1208
E$S. 3,000 potrzeba na pewną hypotekę 2 
llnumer. Królewska 43. Zawadzki. 1174 
; kład węgli do sprzedania. Ulica Moko- 
/towsk.i Aft 11. 1166

l)okój lub pomieszczenie łprzy familii, może 
S być z całodziennem utrzymaniem i forte- 
pinnem. Żn a via Aft 12a, mieszk. 14. 101
ftlieszkanie złożone z 4 pokoi z przedpo­
li’kojem, pasażem, kuchnią, schowaniem i 
piwnicą, do odstąpienia tanio, zaraz, lub od 
1 Lutego, w całości lub częściowo.— Tamże 
są do sprzedania meble i lampy, oraz czy­
telnia czyli biblioteka w całości, przy ulicy 
Nowy-Świat Aft 19. w drugiej bramie na dolo.
Apartament z 7-u pokoi, z wszelkim kom- 
jjt rtem urządzony, na 1-m piętrze lub 2-m, 
i.ó wynajęcia o<{ 1 Kwietnia lub 1 Lipca 
1884 r. Smolna Aft 17, drugi dom od Nowe­
go-Światu. Bliższa wiadomość w tymże do- 
m:i u właściciela._______________1206_____
ho wynajęcia każdego czasu pokój ka­

walerski umeblowany. Ulica Nowy-Świat 
Aft 39, mieszkania Aś 27. 1198

SiUpuję!!.' kwity lombardowe, złoto, srebro, 
§|nu dogodnych warunkach. Now .lipki 26, 
mieszkania 16.__________________ 216_____
Przyjmie dziecko na garnuszek, nie ma­

jąca swych dzieci, może się także uczyć 
języka niemieckiego. Nowa Praga, ulica 
Górna, domu Aft 103, mieszk. 5. 1214
Potrzebną jest bona niemka umiejąca szyć, 
I timże są suknio do nabycia. Ulica Miodo­
wa Aft 6, mieszkania 16 1187

ywątne po kop. 50. Chm’e na Aft 4, 
aże. 1179

posiadając kapitału rs. 1,500, życzę na­
il być domek murowany w środku miasta, 
z przyjęciem długów hypotecznych nic wy­
magalnych, lub też wziąć na Int kilka w 
dzierżawę odpowiedni dom. Oferty proszę 
składać w kantorze tegoż pisma pod lit. 
F. S. (1,500).__________________ 1190

Ks. 5,000 jest do wypożyczenia na hypote­
kę nieruchomości w Warszawie. Windo- 
mość: Marjensztadt Aft 3, mieszk. Aft 2. 1165

no wynajęcia zarni pokój, z osobnem 
wejściem i salon z sypialnią. Mazowiecka

Aft 1, misszk. 4.__________________ 1236

Od 1 Lutego, mniejszy i.wiokszy pokój ume­
blowany, z usługa, stróż wsknże. Erywań- 
ska Aft 10,_____________________ 1245

|Jokój osobny do odnajęcia z opalem i me- 
p biami, przy ulicy Marszałkowskiej, domu 
Aft Sc, irinszkania 17. 1229

MASZYNY i ODLEWY (fabryki).


